
[ L U S T R O W M N A D z l s f e J s z y n u m e r z a ż e r a 1 0 stron 

F I > T I R I T K A 
&0k I u 
s C l ^ L ŁÓD? WTOREK, 39 LISTOPADA 1927 ROKU 

I ADMINISTRACJA PIOTRKOWSKA 49. 

CENA NUMERU 20 GROSZY. I 328 

W Y D A N I E PORANNE. TELEFONY REDAKCJI: 27-24. 36 43. 36-44. 
TELEFON ADMINISTRACJI: 22-H 

otowania do wyjazdu Marszałł!a 
Waidemaras cnce się spotkać z marsz. Piłsudskim w Genewie? 

^ o ź n a s y t u a c j a n a L i t w i e . — W o j s k o ż ą d a d y m i s j i o b e c n e g o r z ą d u . - A n g l i 
C V z a p a t r u j ą s i < o p t y m i s t y c z n i e n a r o z w ó j s t o s u n k ó w p ^ l s k o - l i t e w s k f e l r 

'ni>."nu Pettrulis, zwrócił sie do rządu z 
"żądaniem dymisji. Jednocześnie delega
cja złożona z pułkownika Tuniank sa i 
jednego z wyższych oficerów, która 
także udała sie do rządu prosząc o dy
misje, została aresztowana. Pettrulis u-
ciekł lecz został również aresztowany. 
Komitet złożony z obywateli opozycjo
nistów odbył konferencje z rządem 

Waldemarasa na temat utworzenia no
wej koalicji rządowej. Propozycja ta na
potkała na przychylne poparcie więk
szości ministrów, którzy wypowiedzieli 
sie za utworzeniem rządu koalicyjnego. 
Z chwila jednak, kiedy litewski sztab 
generalny otrzymał wiadomość, ż wszę
dzie panuje spokój, Waldemara* odpo
wiedział odmownie na propozycję utwo-

N o t a r z ą d u p o l s k i e g o 
do wszystkich państw świata w sprawie zatargu 

z Litwą. 

Marszałek Piłsudski. 

fcs^rszawski koresp. „Republiki" (B) 
C J Ł n » ic ; 

V i a zWÌqzku 
% q ? ( l u marszałka Piłsudskiego do Ge

•Wi P r? ,<ybyli wczoraj do Warszawy 
i\i ' r"dey ambasady polskiej w Pary

Warszawa, 28 listopada. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

W dniu jutrzejszym zostało przesła

na rządom państw, z któremi Polska u-
trzymuje stosunki dyplomatyczne, na
stępująca nota rządu polskiego: 

Na skutek przesłanej do sekratarjatu 
Ligi narodów, powołującej się na art. 
U-ty paktu, skargi rządu litewskiego ua 
rząd polski, sprawa stosunków polsko-

przygoiqwaniem do litewskich ' znalazła się na porządku 
dziennym, mającego się odbyć nieba
wem posiedzenia rady Ligi. Wobec po
wyższego, rzad polski uważa za koniec/, 
ne raz jeszcze sprecyzować swoje 6ta» 
nowisko w sprawie stosunków między 
obydwoma krzami. Rząd polski nie ży
wi żadnych zamiarów, zagrażających 
niepodległości politycznej i całości tery-

S a r ł ? ""ednlkami już w najbliższy i torjalnej republiki litewskie! j Jedynem 
M I r a i , » — ł . n u t. * *t I 

l ^ ' r os ław Arciszewski i p. Ncu 
ftr^y którzy biorą udział w pracach 
'̂ y H?'°wawczych do wystąpienia de-
\ i t' ^ ^ i e j w sprawie litewskiej. 
cVini e r Zaleski wyjedzie z towarzyszą 
SL*" nrzętj fertl^kf marszałek Piłsudski zaś kił 

q n i Późnlet. 

R o k o w a ń i t i t t o n y 

3 . 
i t 

• Berlin, 28 listopada. 
IPoIska Agencja I'dccrsflczna) 

"Cjl ''line Tage.b'lat't" donosi, żc w sy 

jego pragnieniem jest nawiązanie z rzą
dem litewskim w duchu najbardziej po
kojowym normalnych stosunków są
siedzkich. Pragnienia rządu polskiego 
stale, spotykaty się z kategoryczną od
mową wszystkich rządów Litwy, które 
dziś. tak jak j dawniej, twierdza, że ich 
kraj znajduje się w sianie wojny z Pol-

•m rządu polskiego taki stan 
rzeczy, brzemienny w niebezpieczeń
stwa dla współpracy pokojowej naro
dów, nie da sie dłużej otrzymać. Dlate
go też rząd polski iest przekonany, że 
wszystkie rządy \ oświecona opuija ca
łego świata zrozumieją jego stanowisko 
i użyją wszystkich środków, będących 
w ich mocy, aby przez zakończenie gło
szonego z takim uporem stanu wojny, 
spełnione zostało jedyne pragnienie 
rządu polskiego. 

Katastrofalna powódź w Algierze. 
Przeszło 2 0 J osób utraciło życie. 

8<jT .A vc\vnętrzno-pol tycznej na Litwie 
\ p Pory nie nastąpiło odprężenie. 1 

h \ v ' n o Prezydent Smelcna jak i prem-
^dcmaras zajmują w dalszym cią-

P f e T ^ t ę p l i w e stanowiska wobec żądań 
ftj j^ji- Koiuitet opozycjonistów któ-
\ 2 a nierzal i przedstawić pre/ydento-
i'(:,. f

( ) W aKę sytuacji, został przyjęty do-
1 \u , P ° interwencji posłów litewskich 

u' "a i Mos'\wy. 
& 'szydeiU Smetana przyjął dclega-
8aj^l )°zycjonistów, z która toczą się 
jt-olc r Q ,kowa|ri«,. 
tllu.^respondent twierdzi dalej, żc we-

°Pinji wybitnych polityków litew-
hjąwjj' n'eustepliwe stanowisko Waldę-
| 0 'W wobec opozycji ma swoje źró-
& w tern żc Waldemaras zobowiązał 
Hran O D n o wobec rządu angielskiego 
kj, l c , ' sk iego do porozumienia oraz pod 

' s rosunków dyplomatycznych ! kon-
>V'] "ych z Polską, przyczem kwestja 

iw nńałaby pozostać niezałatwioną. 
l>u X '^demaras oczekuje podobno, że 
\v A^ 0 'kaniu z marszałkiem Piłsudskim 
? , : en i U e x v ' e P O w r ó c i z gotowem porożu-
V ] ' e r n Polsko-litewski m do Kowna. 
\ • .^mienie z Polską zapewn ć ma 

'uCniarąsowi poparcie Anglii i Fran« 
[ v n t ' '?yniaivic dyktatury ną Litwie. 

Waideniaras nie chce 
u s t a n e . 

,. Ryga, 28 listopada. 
. ^AKenc]a Telc^raiic.na .Express"). 

Kaschcr Rundschau" donosi Z 
H ii komendant kowieńskiego Rar-

Paryż, 28 listopada. 
(Agencja Telegraficzna ..Express") 

W zachodnim Algierze katastrofa po
wodzi przybrała nastraszające rozmia
ry. Powódź obecna przewyższa kata 

Komunikacja w miejscowościach nawie
dzonych przez powódź uległa przerwie, 
jeden z pociągów odciętych przez przez'wie konfliktu polsko-litewskiego 

premier litewski Waldemaras. 

rżenia rządu koalicyjnego i zdołaj na
kłonić innych członków rządu, aby przy1 

uli jego poglądy. 
* •* 
li 

Ryga. 28 listopada. 
(Agencja TcleRraficztia ..Express") 

Litewski minister wojny pułkownik, 
Daukankas za pośrednictwem kowleń-' 
sklch korespondentów pism ryskich za
przecza wiadomościom, jakoby Litwa 
skoncentrowała na granicy Polski 6 ba
talionów piechoty j 4 szwadrony kawa
lerii 

Wrogowie Polski 
szerzą fałszywe pogłoski. 

Kowno, 28 listopada. 
(Agenci? Teleinaficzn* ,JE*presa") 

Prasa litewska podaje następująco 
oświadczenie rządu litewskiego w spra* 

Sta-
woaę, jest zaopatrywany w żywność nowisko Polski wobec U ł w y przyczy 
przez aeroplany, które z trudem lądują w m*ło aie do rozpowszechnienia najroz-

strofahią powódź z roku 1881, podczas pcblizn na nlezalanych miejscowościach, maltszych pogłosek. Wśród ludności l > 
której również z powodu przerwania ta 
my pod Perręgeaux zginęło przeszło 200 
osób. Według posiadanych dotychczas 
wiadomości liczba europejczyków, któ
rzy utracili życie obecnie wynosi około 
20. Niewątpliwie iest znacznie więcej 
ofiar pośród koczujących arabów, któ
rych powódź zaskoczyła ną stepach. 
Wielka liczba ofiar tłumaczy się tern, że 
katastrofa wydarzyła się w nocy. Przy
brałaby ona jeszcze większe rozmiary, 
gdyby Inżynierowi nie udało się w porę 
zawiadomić władz miejskich o groźacem 
niebezpieczeństwie. Rozmowa telefoni
czna, która uratowała tysiące mieszkań
ców, miała miejsep na kilka minut przed 
przerwaniem tamy. Powódź zagrażała 
już od soboty. Mury tamy pod naciskiem 
wody spływającej z wezbranych gór
skich potoków wyraźnie zaczynały ustę 

Mur fale przełamały w poło 

Z powodu powodzi najbardziej ucierpia
ło miasto Mostaganem* które częściowo 
uległo zniszczeniu. Liczba ofiar niewąt
pliwie sięga kilkuset osób. 

pować. 
wie. Około 6.000 metrów sześćclcnnych W samym Tumsle komunikacja 
muru fale porwały, unosząc go w dolinę.! przerwana w clagu 8 godzin 

Paryż, 28 listopada. 
(Agencja Telegraficzna „Ejcpress") 

Straty wyrządzone przez przerwanie 
tajny pod Perregeaux sa oceniane na 10 
milionów franków. Komunikacja z Ora
nem jest przerwana. Główna arteria 
komunikacyjna na przestrzeni 6 kim. jest 
zupełnie zniszczona. W Mostaganem 
dolna część miasta została zalana przez 
rzekę, która w tym mieiscu dotychczas 
płynęła pod ziemią. Obecnie rzeka wy
żłobiła sobie nowe łożysko, które prze
cina bardzo gęsto zaludniona część mia
sta. W Montaganem zginęło 28 osób. 
„Journal" donosi, że powódź dotknęła 
również liczne miejscowości w Tunisie. 

była 

P. Aleksander Lednicki w Rydze 
gościem „Towarzystwa przyjaciół Ligi rjarodów". 

vu~l • J ^ a * n 8 £ s tW3<ja.. Ligi narodów, Dzjś w południe pan Le 
ca . W c f ^ P / r ^ W do Rygi pan Ahk- dnicld przyjęty był przez ministra Cie 
sandr Lednicki powitany na dworca lensa poczem złożył wizytę prezyden 
przez posła Łukasiewicza, konsula Ło- łowi Tszackiemu. Towarzystwo 
patte .radcę Lubieńskiego - ru i yrzeasta przyjaciół Ligi narodów wydało dziś 

r . towarzystwa przyjaciół śniadanie na cześć pana Lednickiego. 

twy naprzykład w Kownie krążą pogło-
skL iż Polska będzie bombardować mia
sto samolotami. Część ludności zada o* 
stąpienia obecnego rządu. Tą drogą je
dnak nie zdoła się nic zyskać, natomiast 
tylko Polska która nie chce swych pla
nów atteksjonistycznych przeprowadzić 
zyska na tern otwarcie i łatwo zasłuży 
się u emigrantów litewskich. Jest bar
dzo możliwe, iż przywódca emigrantów1 

litewskich Paliczkajtis przybędzie do 
Genewy, aby tam w Imieniu narodu li
tewskiego przemawiać. Rzad Hew Hi 
spogląda z ufnością w przyszłość. Rzad 
litewski winien się przygotować do ob
rony swego państwa do ostatnie! kropli 
krwi. 

Anglicy zachowują spokój 
Londyn, 28 listopada. 

(Agencja Telegraficzna ..Express") 
AngielsWe sfery pali tyczne oceniają 

bardzo spokojnte wypadki litewsWe, za* 
rnieszczając obszerne depesze z War
szawy, Kowna i Berlłiii. Dzienniki po
wtarzają wiadomość pochodząca z Rygi 
o aresztowaniu 24 postów należących do 
delegacji, która chciała wvmóc na prezy
dencie Smetoiiie rwszerzenie rządu w 
duchu koalicyjnym. Dziemmiki podJcresa-' 
ją, że we wszystk'cl. obradach rząda 
waldemarasa biorą udziat posłowie H-
t—vscy z Moskwy i Berlina. 
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Książęta i hrabowle rosyiscy sprze
dawali potężnemu carowi swe żo 
ny za jeden iego łaskawy uśmiech. S P L E N D I D 

Świst knuta i jęki tłumionej na
miętności oraz tyranię Azji uka

zuje ten obraz 

Najpotężniejszy film ze złotej ssrji sowieckiej produkcji 1927/28 r. 

K A B R Y Ś C I 
Spiskowcy w Carskiej Rosji pod ług powieści D. M e r e i k o w s k i e g o . 

Jedna trzecia cześć mieszkańców 
stolicy Rosji brała udział w maso

wych scenach do tego obrazu. 
W K R Ó T C E Wielki dramat dziejowy lóO milio

nowego narodu, ukazujący zmaga
nie się garstki bohaterów z potę

żnym carem Wszecbrosji 

S E J M Z A K O Ń C Z Y Ł S W Ó J Ż Y W O T . 
Dziś o godzinie 12-ej w nocy tracą moc legitymacje 

poselskie. 
Warszawski koresp. „Republiki" (B ) 

telefonuje: 
Wczoraj o godz. 10 ni. 30 przybył do 

gmachu sejmowego por. ZaćwlHchow-
ski, aby wręczyć marszałkom sejmu i 
senatu zarządzenie p. Prezydenta Rze
czypospolitej w sprawie rozwiązania 
sejmu i senatu. 

Tekst zarządzenia brzmi: 
W związku z art. 26 ustęp II Konsty

tucji, rozwlazuię sejm i senat z powodu 
upływu czasu, na który zostały wybra
ne. 

Warszawa, d. 28. 11. 1927 r. 
Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej 

(—) i. MOŚCICKI . 
Prezes Rady Ministró* 

(—) J. P IŁSUDSKI . 

Do zarządzenia tego dołączone jest 
następujące pismo wicepremiera Bartla: 

Do Pana Marszałka Sejmu 
Rzeczypospolitej Polskiej 

w Warszawie. 

Mam zaszczyt przesłać p. Marszałko
wi zarządzenie p. Prezydenta Rzeczypo
spolite) z dnia 28. listopada 1927 r. w spra 
wie rozwiązania sejmu i nadmieniam, że 
przesyłam jednocześnie uwierzytelniony 
odpis tego zarządzenia p. marszałkowi 
senatu. 

Prezes rady ministrów 
w/z. Bartel. 

Ministerstwo komunikacji wydało o-
kóinik do wszystk. dyrekcji kolejowych 
zawiadanrający, że legitymacje posel
skie i senatorskie uprawniające do bez
płatnego 'korzystania z przejazdów ko
lejami tracą ważność o godz. 12-ej w 
nocy dn. 29 na 30 b. m. 

* * 
.*< 

• /../*\< . 

W myśl art. 13 ordynacji wyborczej 
do sejmu i senatu rząd ma 7 dni czasu od 
chwili rozw'ązania jednego sejmu do 
chwili ogłoszenia wyborów do następ
nego sejmu. 

O r z e c z e n i e s ą d u m a r s z a ł k o w s k i e g o 
w sprawie kosła Korfantego. 

6ąd marsziWkowski w składzie po
sła Stanisława Thugulta jako przewod
niczącego i postów Adama Pragiera i 
Leona Żółtowskiego jako sędziów, po
wołany do,wydania wyroku w sprawie 
zarzutów, postawionych posłowi Kor-
fantemu po rozpatrzeniu sprawy orzeka 
jak następuje: 

Na zarzut 1-szy czy poseł Wojciech 
Korjraitrty dopuści? się nadużyć podatko
wych na niekorzyść skarbu państwa sąd 
zważywszy , że dochód za rok 1925, jak 
rówfiicż kapital, od którego odsetki by
ły policzone nie .stanowił własności po
sła Korfantego, lecz był własnością 
spółki pow'erniczek „Fiducja" w Kato
wicach względnie górnośląskiego zwiąż 
ku górniczo-hufcniezego w Katowicach 
(Berg und Hutten Verein) orzeka, że w 
postępowaniu posła Korfantego nie 
stwierdzi] świadomego dążenia do u-
chylenia się od ustawowej podatkowej 
powinności przez złożenie nieprawdzi
wego zeznania. Co do innych źródeł do
chodu podlegy^cych opodatkowaniu 
władze skarbowe nic zglos'ły zarzutu 
świadomego uchylania się ód powinno
ści podatkowej. 

Na najważniejszy zarzut 

Poradźcie się 
Waszego dentysty 

a potwierdzi on wam, że do pielęgno
wania zębów prócz Odolu należy uży
wać jedynie pasty do zębów Odol, bo 
patia do zębów Odol jest wvni'kiein do
ciekań naukowych i 30-letnich doświad
czeń. Pasta do zębów Odol przyczynia 
sie do utrzymana zębów w dobrym ski
nie, czyści je i posiada działanie anV»'-
septyczne. N i e m a l e p s z e j p a s t y, 
n ! i p a s t a d o z ę b ó w O d o l . 

7.tf tao* 

czy poseł Wojciech Korfanty pobierał 
snhsyd.ia od jakiejkolwiek organizacji 
niezgodnie z charakterem posła i publi

cysty polskiego 
sąd oświadcza: 

Zważywszy , że poseł Wojciech Kor
fanty otrzymał od górnośląskiego związ
ku gómiczo-hurniczego względnie od 
,.1'iducji" w czasie od 1 lipca 1926 na 
kupno „Drukarni Polskiej" w Warsza
wie, na kupno dziennika „Rzeczypospo
lita" ogółem 2.157.638 z-ł. 41 gr., że w 
listopadzie 1926 r. otrzymał dodatkowo 
na te same cele od tegoż związku 62.452 
zł., że od 1 stycznia 1927 r.„drukowano 
..Rzeczpospolitą" będącą podówczas 
własnością posła Korfantego bezpłatnie 
w „Drukarni Polskiej", należącej podów 
czes do tego związku do wysokości 
kosztów druku w sumie 18.000 zl. mie
sięcznic, że nd dzennik „Polonja" wy 
płacał tytułem subwencji tenże zwią
zek posłowi Korfantcmu od grudnia 
¡925 r. do listopada 1927 r. przeciętnie 

20.000 zl. miesięcznic — sąd po rozwa 
żen'u i zaopiniowaniu źródeł tych do
chodów orzeka, że 
pobieranie subsydiów od górnośląskiego 
związku górniczo-hutniczego przez po
sła Wojciecha Korfantego w okoliczno 
ściacb jakich to czynił nie licowało : 

godnością posła ' publicysty. 
Za okoliczność łagodząca sąd uzna 

je, że w tymże czasie zwazek len wy 
płacał subwencje innym pismom. 

Na trzeci zarzut 
•zy poseł Wojciech Korfanty jako pre

zes Rady nadzorczej Banku Śląskiego 
ustępował zgodnie z przepisami prawa 

i honoru, 
sąd zważywszy wszysfkiic okoliczności 
orzeka, że 
postępowanie posła Wojoiecha Korfan
tego jako prezesa Rady nadzorczej Ban
ku Śląskiego n*e było zgodne z przepi-

Isami prawa i dobrem! obyczajami ku
pieckimi. 

P. Ryniewicz 
mianowany kuratorem szkolny* 

w Łodzi. 
Warszawski korespondent „ReP^' 1 ' 

ki" (B.) telefonuje: .0 

„Monitor Polski" przynosi urzedę^ 
nominację dr. Ryniewicza na stanowa 
kuratora okręgu szkolnego w Łodzi' 

L ' 

Robotnicy polscy 
nie będą wyzyskiwani przez Pf 

codawców niemieckich. 
Warszawski koresp. „Republik" ^ 

telefonuje: ... 
Podpisana w Warszawie polsko-'% 

miecka konwencja emigracyjna us». 
między hmeml, iż robotnicy polscy 
rzy przybyli do N emiec przed -191' 
mają prawo stałego pobytu w N i e I . 
czech. Wszyscy zaś robotnicy P ° [ Q 
zrównani są z robotnikami memiec^j., 
pod względem warunków pracy, oP'tQ. 
społecznej, swobody organizacji z 3 %

 v 

dowej I t. d. Poza tern robotnicy s e L 
nowi polscy zwolnieni zostają od 
wiązJcu uiszczania składek ubezpi. 6^. 
niowych na wypadek bezrobocia 
lldztwa. 

iiivv< 

Pogrzeb ś. p. Stanisła^ 
Przybyszewskiego. 

Inowrocław, 28 l istopad 
(Polska Agencja Telegraficzna). ^ 

Dzisiaj odbył się tu pogrzeb »• 
Stanisława Przybyszewskiego. . , ^ 

F-TŁed godz. 10-tą rano .prz-y^ju 
Poznania jako przedstaw ciel 
Rzplitej wojewoda poznausikii p. 
Z wieńcem z napsem: „Wielkiemu i Lr. 
rzovv: — rząd Rzohtej". Przybył I p , 
n'eż delegat ministerstwa W . R. i u ' 
p. Rogowicz. .fc 

Przemawial i : Leopold Staff, < J r U V 
ski, Ant. Godziemba-Wysocki, Artur 
wiński, Józefat Śliwiński i inni. 

P o tych przemów.cnJach prób- 'pj 
fuszewski odprawił uroczystą msze- ^ 
nabożeństwie trumnę złożono w S 1 ?^ 
rodziny Znanieck.ch na cmentarzu o K 

kościoła. 

UTWORZENIE BLOKU MNIEISIOICI 
S j o n i ś c i m a ł o p o l s c y p ó j d ą 

d o w y b o r ó w . 

n a r o d o w y c h 
o d d z i e l n i ^ 

Warszawski korespondent „Republi
ki" CB.) telefonuje: 

W godzinach wieczornych postano
wiono wczoraj ostatecznie po drugich 
naradach utworzenie bloku mniejszości 
narodowych, do którego weszli narodo
wi Ukraińcy, niemcy, sion^ści z b. Kon
gresówki, białorusini i litwini. 

Sjoniści małopolscy ustosunkowali 
się zdecydowanie negr«tv\vnie. 

Do późnego wieczora obradowała ra
da naczelna związku kupiectwa żydow
skiego w sprawie przystąpienia do blo
ku mniejszości. Ideę przYstanienia po
pierali głównie pn. Wiślicki i sen. Trus-
kier. zdecydowanie przeciwko wypowie 

dział się między Inncmi p. Szcreszow-
ski. W rezultacie, wobec rozbieżności 
zdań decyzli nie powzięto i polecono 
sprawę ustosunkowania się kumectwa 
żydowskiego do wyborów pozostawić 
prezydium centralnego związku kup
ców. 

Warszawski korespondent „Republi
ki" (fi.) telefonuje: 

Sjoniści małopolscy na naradzie od
bytej wczoraj w Warsrawic postanowili 
ostatecznie nie przystępować do bloku 
iTiirejszości i zawiadomić o tern posta
nowieniu twórców bloku, posłów Griin-

bauma i senatora Massbacha 
motywują żądaniami ukrai'j^, O' 

ażeby mandat mniejszościowy m-
wa przypadł Ukraińcom a nie ż y d 0 1 ' ^ ; 
żądaniem nieiuców, aby z MałoP ^c-
Wschodniej, gdzie niemców prawic', e\ 
ma zupełnie, wybrany był jeden P ^ 
niemiecki. Oprócz tego podczas 
rajszych obrad rady naczelnej ^ J ' t %i ' 
skich związków kupieckich przed- sa|c 
ciele kupców małopolskich opuści'1. 
obrad w chwili, kiedy p r z e d s t a w ^ ; 
kupców Kongresówki zaczęli się Hjfi 

p r z y s t Ä nad możliwością , 
żydowskich do bloku ' W 1 ' ^ 

nawiać 
kupców 
ści wspó ln i e z Ukraińcami l niemca 
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Cywilne spodnie. 
Na kilkunastu scenach równocześnie 

^ w a się w Europie wielki spektakl 
tyczny. Publicyści próbują tu l ow-

Pełnić obowiązki recenzentów, nic 
jednak oganiać całości, gdyż tem-

a l*cii jest niebywale szybkie i w 
rżeniu oka zmieniają się nietylko de-

ale i aktorzy, rcle, a nawet ro-
7^ widowiska. Dramat, tragedja, ko-
^ a i operetka — wszystko niemal 
ownoeześnie. 

iy komunlzmBin a monarchlzmBm. 
Grecji g r o z n iebezp ieczeńs two z d w ó c h s t ron . 

Ateny, w listopadzie 
Strzał, wypalony niedawno 'przez 

młodocianego komunistę greckiego na 
prez\c!enta republik', • admirała .Pawła 
Konduriotisa, odniósł ten skutek, że nie
zwłocznie po zamachu zebrała się rada 
ministrów, by zastanowić się nad sku-
tecznemi sposobami walki 
wzthflgająćem się w Grecji 

dowo - demokratyczne, którego głów
nym celem jest zwalczanie komunizmu 
w Grecji. 

Twierdzą komunizmu w Grecji jest 
gięóka Macedonia, gdzie liczni malko-
tenci, popierani przez niemniej licznych 

.bezrobotnych, wyzyskują umiejętnie nie 
ze stale'pomyślną sytuację gospodarczą tej pro-

uiebezpie-, wincji dla celów agitacyjnych na rzecz 

Mo 
Akc 

''.Vi, 
skw 

c ia przenosi się z Genewy do 
y, z Moskwy do Londynu, z Lon-

czeńslwem komunistycznem. Na pos(e-'komunizmu, Do rozwoju ruchu komuni-
dzeniu rady ministrów zgłoszono cały'stycznego w Macedonji przyczynia się 
szereg mniej lub więcej radykalnych 
wniosków, a minister spraw zagranicz
nych. Michaiakopulos. domagał się na
wet, by Grecja zastosowała wobec i<C" 

''im, 
l'flo Kowna i znów do Genewy. Są rnumsłów taką samą taktykę, jakiej trzy 

ery solowe i zespołowe, momenty > n l a s ę w roku• JS94 Pravic ja 'w swej 
= dające do łez 3 rozśmieszające do...! anarchistami; Rz.ii nie wydał o 

•^Diiif,, -•, , i wymkach konterencji ministrów zadne-
i ^ u , a wszystko razem daje się u - | g 0 ̂ o i m u l i k a t U i a d , a i C K 0 p r a s a , m i l s z 0 

na jest w tej sprawie żadawaln.ać się re 
lub więcej wiarpgcd-

a wszystko razem daje się u-
sformułować Jako olbrzymi spektakl 

b e z tytułu, zamiast którego Ibsenów-' ty 
^arjat z Peer Gynta wykoncypo-
tfośllwe motto: 

Wschód odpycha swe, wieszcze 
*Zachód ma małpy swe jeszcze", 

. *enaat nie został jeszcze wyczerpa-
t l* sens i cel chwilami zupełnie się »a-

rozpływają 1' dlatego przeciętny 
x ! . nie może się zOrjeptować, co się 

^clwlo odbywa na tej wielkiej sce-
kulis i kurtyny. 

ty 

pijącym usunięcie-się w porę kaź-
111 rządowi, który pozwolił sobie wy-

L o n d y u i e, wbrew dotych-
^Wym zwyczajom I tradycjom, na-

rWć Pierwsze skrzypce w koncercie 

je.stracją mniej 
nych pogłosek. 

Nie sposób tu oczywiści-? przyta
czać wszystkie te wersje, jakie obiega
ją w związku z proiek łowa:ri akcją an
tykomunistyczną prasę grecką, zazna
czyć jednak wypada, iż pisma podkreśla 
ją w szczególności pogłoskę, jakoby 
rząd,zamierzał na skutek stale szerzą
cej się agitacji bolszewickiej w Grecji 
zerwać stosunki dyplomatyczne z so
wietami. 

Propaganda komunistyczna w Gre
cji datuje się od roku 1924, to jest od 
chwili, kiedy do Aten przybyła misja dy 
plomatyczna republiki sowieckiej. Agi
tacja bolszewicka natrafiła tu dzięki nie 
pomyślnej sytuacji gospodarczej kraju 
na grunt-nader podatny, i \V przeciągu 
krótkiego czasu doszła do takich roz
miarów, że ówczesny minister spraw 

^narodowym, sir JBaldwln rzępoli [ wojskowych, chcąc zwrócić uwagę spo 

'nu 

leezeństwa na niebezpieczeństwo komu 
nlstyczne, ostentacyjnie zgłosił swą dy
misję. 

i Rząd Papanastasiusa na krok ten jed
nakże nie ]>otraffł w należyty sposób 
zareagować i, widocznie nic doceniając 
niebezpieczeństwo propagandy bolsze
wickiej, przyjął dymisję generała Kon-

, dilisa: Generał Kondilis postanowił wo-
M o s k w i c uparty gruzin z a - j h e c t e g 0 u a w , a s i i ą r ^ p o d j ą ć w a l k c 

z agitatorami bolszewickiemu a w tym 
celu założył własne stronnictwo naro-

1 nie widzi nawet; że wszystkie 
jego koncepcji już się rozluźniły. 

v W L o n d y n i e toczy się walka o 
^ C z e k , o władzę — jeno patrzeć, a 

^ na głowę starego a r t y s t y 
czna nadpsute nieco jaja i jabłka... 

^ U (tole tańczy „trepaka", nie widząc 
z pod nóg — Jedną po drugiej -

1 lada moment — 
śmiech ha sali. 

wy-deski 
głośny 

f0, ^ B e r l i n i e — ; p.. Stresemanu 
L l n a wla i LUwlnpivytii, a dookoła roz-
6 r • s ' ę minorowy chóralny śpiew —> 

».On przecież njo mą nic,. 

On nigdy nie miał nic, 

To są pozory/Htóre mylą, 

Bo on nie ma nic"... 

rwetes, hałas. 
, popsuł szyk i 

K o w n i e — ' 
5 V k » bo Waldcmaras, 

* u b i spodnie! 

I 

w wysokim stopniu okoliczność, żc w 
skoncentrowanym tutaj przemyśle tyto
niowym, miały ostatnie miejsce znacz
niejsze redukcje personelu, w wyn.'ku 
których ilość bezrobotnych wzrosła tu 
w przeciągu krótkiego czasu do 30.UII0 
osób. 

Agitatorzy komunistyczni operują w 
Macedonji również hasłami narodowe-
mi, propagując gorliwie ideę niezależ
ności politycznej i narodowej Maccdji. 
Dzięki temu znajdują oni poparcie czę
stokroć i w tych kołach, które zasadni
czo z doktryną komunistyczną bardzo 
mało, albo nic nie mają współiiego. Pod 
czas gdy w innych państwach europej
skich główne kadry zwolenników ko
munizmu rekrutują się z pośród robot
ników, w Grecji partja komunistyczna 
znajduje żywe poparcie również wśród 
inteligencji, szczególnie wśród nauczy
cielstwa i urzędników państwowych. 
Również młodzież akademicka sympa
tyzuje w Grecji" z ruchem komunistycz
nym, a ostatnie manifestacje studentów 
komunistycznych na uniwersytecie ateń 
skini były jaskrawym dowodem niebez
pieczeństwa, jakie kryje w sobie tutaj 
agitacja bolszewicka. 

Rządowi greckiemu przysparzają 
troski jednakże nietylko radykali lewi-
cowj, lecz również skrajna prawica. Or
gan byłego stronnictwa monarehistycz-
nego „Połitica" przyniósł w tych 
dniach sensacyjną wiadomość, że przy 
wódca ekstremistycznych monarchi 
stów opozycyjnych, • Kaldaris, który 
przed kilku miesiącami wystąpił z rzą 
du koalicyjnego, odbył w tych dniach 
w Wiedniu konferencję polityczną z by 
lym królem greckinv Jerzym. 

Podczas konferencji tej król Jerzy 
powiedzieć miał, że uświadamia sobie 
wprawdzie, iż w chwili obecnej w Grc 

Klara Min—ezerwonogwardzista. 
Za co rząd sowiecki daje ordery. 

Rosyjska ajencja telegraficzna donio
sła niedawno o udekorowaniu starej ko-
munistki.nienueck.ej, Klary Zetkin, ordc 
rera Sztandaru Czerwonego. Podajemy 
dzisiaj garść szczegłów z niezwykłej lej 
uroczystości. 

Udekorowanie Klary Zetkin, Jako też 
szeregu innych działaczy komunistycz
nych (Francuza Marty, Polaka Łańcuc
kiego, Nemca Holłza, Francuza Sadou-
le, Węgra Beli Kuhna i Chińczyka Czan-
Ho-Pao), odbyło się na ostatniem posie
dzeniu kongresu przyjaciół ZSSR. 

Zaznaczyć wypada, ¡4 na porządku 
w tej oto chwiU Jakiś tajemniczy | dziennym posiedzenia tego znajdowały 

r*v Postanowi! zebrać cale towa-jeię wyłączne iprawy wojenne, dotyczą-
J 8 t *o w Genewie - na wielką nara- j^ , , E ^ ^ f f i S J l ' TY) y ? w ^ co ~ . . . , . . , x .iOvirony Rosn sowieckiej . w dmu tym 
^«cM ą : C Z Y , G R A Ć D A , E I > C Z Y T 6 Ż M trybunie występowali najwybitniefsi 
V/P I l a r a z i e kurtynę \ OglOSłć przer-,przedstawiciele armji czerwonej, jako to 

' a1trakt. jkomsarz dla spraw wojskowych, Woro-
i e r i 'sizylow, jego'zastępca, były aaczeHik 

t a Vny człowiek, który ma tara sztabu'generalnego armji crerwonej S. S-

nie histbnji ludzkości. Wiemy jednak, Ze 
terminy aktów następnych tego dramatu 
zbliżają się; armja czerwona uświadamia 
sobie, żc walkę prowadzi przy pomocy 
komunistów innych krajów, a' dlatego po 
stanowiła udekorować swym orderem 
najbardziej zasłużonych przedstawicieli 
proletariatu zagranicznego", 

W rozkazie rcwolucyfcego sowietu 
wojennego podpisanym przez Woroszyło 
wa, stwierdza się, że Klara Zclkin ozna
czona zostaje orderem Sztandaru Czer 
wonego, jako „weteran ruchu rewolucyf 
nego, jako „żojłnierz czerwony, stojący 
od Pierwszych dni w szeregach wojoyni 
ków rewolucji komuniatyernej". 

Wręczając przy dźw^k.i^n niiędzyna 
rodowki Klarze Zetkin order Sztandaru 
Czerwonego, Woroszyłow wzniósł o-
krzyk: „Niech żyje cierwonv żołnierz 
Plata Zet' in''l 

Na to Klara Zetkin odpowiedziała 
krzykiem: „Niech żyje armja czerwona 

cji obowiązuje system republikański, i 
szerokie warstwy ludności narazie nie 
myślą o niczem innem, ,.ak o poprawie 
bytu, nie mniej jednak jest mocno prze
konany, że naród sam wcześniej czy 
później uzna celowość ustroju monar-
chistorycznego, który byłby najlepszą o-
chroną przęcwko częstym „puczom" 
poszczególnych generałów republikań
skich. Król Jerzy nie chce gwałtem zdo
bywać korony greckiej, jednakże nie za
mierza też zupełnie z niej zrezygnować. 

Inne znów pismo monarclnstyczne 
„Mellcnki" przyniosło w jednym ze 
swych ostatnich numerów obszerny ar
tykuł, zapewne również .przez byłego 
króla Jerzego inspirowany, w którym 
podobnie jak w artykule ..Politei" pisze 
się o możliwościach zmiany ustroju pań
stwowego Grecji. Pismo ..ilelleniki'' 
podkreśla również pokdjowośe' króla Je
rzego, który nfe myśli <> gv ,aL : c ani o 
zemście. 

Zan.cpokojony wzmagającą yę akty. 
wuością obozów radykalnych ;va.d rc-
publikańslci gorączkowo gotuje się do o-
fenzywy przeciwko swym przeciwn-
kom politycznym. Pierwszym aktom o-
ieuzywy tej mu być proces przeciwko 
byłemu dyktatorów: Pangalosowi, Spe
cjalny komitet .parlamentarny ukończył 
w tych dniach redakcję akru oskarżenia, 
tak, że już w, czasie najbliższym dojdz'c 
do otwarcia rozprawy sądowej. Akt o-
skarźenia zarzuca Pangalosowi niepra
wne odroczeń.e i rozwiązanie IV zgro
madzenia narodowego, przeprowadzenie 
nowych wyborów pod terorcm. samo
wolne ogłoszenie się dyktatorom, bez
prawne obalenie prezydenta KonduMo-
tisa i nieuzasadnione niczem więzienie 
wybitnych polityków opozycyjnych. 
Jest rzeczą znamienną że w akcji o-
skarżenia niema mowy o konwencjach 
grecko-jugosłowiańskich, które rzekomo 
były naruszeniem suwerenności Grecji 
w Salonikach, f za które — zdaniem na
cjonalistów greckich — odpowiedzialny, 
jest wyłącznie Pangałos. 

Wielkie zainteresowanie w greckiej 
opinji publicznej wywotaLproces prze
ciwko dywersantom macedońskim, 
którzy przed niedawnym czasem zosta
li aresztowani pod zarzutem planowania 
napadu na konsulat jugosłowiański i 
Bank francusko-serbski w Salonikach. 
Na ławic oskarżonych zasiedli dywer-
sancl macedońscy KnleH ! Nanow, któ
rzy — zdaniem prokuratora — byłł 
członkami macedońskiego komitetu re* 
wolucyjncgo i z ramienia tejże wistytucjt 
działali na terytorium Grecji. Rozprawa,1 

sądowa, która obfitowała w bardzo wie
le ciekawych momentów, zakończona 
została skazaniem obu podsądmych na 
karę śmierci. . 

członkowie rewolucyjnego ZSSR., n ech ¿yje przyszła nowego do powiedzenia, który wie, Kamieniew. 
w7 8 0 chce i zażąda prawdopodobnie > W Í € 10 wojenne**, Bubnow, Muklewicz,wona wszystkich krajów! . 
'^cl,„ , . Z , L Z 1 Baranów, a wreszc.e twórca jazdy czer 

KI!Wej roU ^ s , e b l e - t 0 m ™ - ; W o n e r u w p e k l o r kawalerji sowieckiej, S 

trzęsienie ziemi w Rosji. 
Ludność opuszcza swe siedziby. 

Ryga, 28 listopada. 
(Agencja Telegraficzna ..Express") 

Pisma sowieckie donoszą o nowej fa
li wstrząsów podziemnych. W Sewasto
polu z powodu trzęsienia ziemi zaryso
wało się kilka domów. Ludność trie no
cuje w domach, a ponieważ padają silne 
deszcze, sytuacją mieszkańców jest bar
dzo ciężka. W Wierchnieudińsku trzę
sienie ziemi trwało pół minuty. W do
mach powywracały się meble, a wyso
kie zabudowania trzeszczały w posa
dach. Lekkie wstrząsy zanotowano w 

Trwafv 

l,8Udskli 
D ^ ° ra2 pierwszy od wielu . wielu lat 
„^"'arszaiek włoży cywilne spodnie i 
jj bilowi językiem dyplomatycznym, 
^ p i - to clou przedstawienia genow-

R o * w konsekwencji przoulc-

Budiennyj 
Przed uroczystością 

na Węgrzech udekorował orderem Sztan 
daru Czerwonego F.S. Kamieniew, który 

udekorowa.iia pn-zy tej okazji rerdecznie ucałował towa 
Klary Zetkin WorOszyło\V wygłosił gorą-;rzysza węgierskiego, oświadczając i ow
ce przemówienie pod .adresem gości za-Inocześnie; „Nie wątpimy,'że w przyszłej 

armia czer- r J c u £ k u 1 Błagowleszczeńsku 

one 2 minuty I uszkodziły wiele zabudo 
Byłego szefa rządu komuftisdycznego w a , n - Trzęsieniu ziemi towarzyszył ln«k 

Podziemny. 

Trzef chłopc^ 
zamordowali w okro^-a sposób 

'k 

przemówienie po 
granicszuych, oświadczając, że armja | wojnie walczyć będzie z nami w picr-
cżerwona z niezwyklem z a i n t c r e 3 o w a - j wszych szeregach!", 
niem ś-Iedzi przebieg obrad koaferuncji j Uroczystość udekorowania orderem 

górnifo 
Paryy ilt-.ypada. 

Dzienniki poranne di toszą, że w 
Boulogne sur Mer trzecit młodych Chłop 

W o ^ n ą akcję do Polski. 

^ l ! ¿ się zaczyna! 

TADEUSZ GÓRSKI 

ro pierw.••zyni aktem wie 

¿wl£.¿¿^tkO. ow¿rywaj*cego aią na arc-

iDwucii uczestników mordu inż areszso-
iwano. 
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Dziś ( dni następnych 

I m p o n u j ą c a w i z j a L o d z i n a f i l m i e 
Arcyfilm polski wed ług genjalnej powieści Wł. St. R e y m o n t a , laureata nagrody Nob la 

Z I E M I A O B I E C A N A 
Realizacja dyr. A. HERTZ i lii*. ZB . GNIAZDOWSKI 

W ROLACH GŁÓWNYCH: 

J a d w i g a S m o s a r s k a 
Karol Borowiecki, 
dy-^ktor fabryki K. ' Moryc B Wel i ) mcy Borowiedfiego SI. GTUSZCZJfDSRj> Wł. fifutWSl 

M. G o r c z y ń s k a , J ó z e f Ś l i w i c k i , M a r i a M o d z e l e w s k a , L u d w i k L a w Ask l , 
P a w e ł O w e r ł l o , K. K r u k o w s k i , Ju l ian K r z e w i ń s k i , Czarny łabędź L o d a H a l a m a . 

Herman Bucholc, IIIfi 1|fi 1/ 
potentat bawcłn. Lullnifi 

T a ń c e w y k o n a z e s p ó l K o s z u t s k i G i r l s . 
Rzecz dzieje się w Łodzi, jej okohcach i majątku ziemskim w Łowick em. — Zdjęć dokonano w Łodzi, na terenach fabrycznych Widzewskiej 

M uuiakrury i Zjednoczonych Zakładów Przemysłowych .Sche b'er i Grohman* w Łodzi. 

P o c z ą t e k p r z e d s t a w i e ń o 4 3 0 P o c z ą t e k o r z e d s t a w i e ń o 4 .30 

Z muzyki 

III poranek Illharmo-
niczny. 

Dyrekcja: Ignacy Neumark. 
Poziom poranków filharmonicznych 

stale się podnosi. Po dwuch pierwszych 
koncertach, które jeszcze nic miały zde
cydowanego oblicza symfonicznego, dał 
nam w niedzielę dyr. Neumark program, 
który mógł już zadowolić w zupełności 
i który, miejmy nadzieję, będzie stano
wić dobry przykład na przyszłość przy 
urządzaniu tych koncertów. 

P o uwerturze z „Wolnego Strzelca", 
w kttirej wykonaniu znać było pieczo
łowitą i świadomą celu wolę i pracę dy
rygenta, odegrała orkiestra serenadę 
Mozarta „Kleine Nachtmusik" na kwin
tet smyczkowy. 

Rozkoszny ten utwór kameralny, 
prawdziwa perła stylu klasycznego, wy 
maga zespołu idealnie zgranego i dyscy
plinowanego. Koronkowa struktura te
go dzieła i niezwykła jego przejrzystość 
powodują, że tylko takie zespoły, w 
skład których wchodzą wytrawni in
strumentaliści, obyci z kulturą kameral
ną, mogą to arcydzieło stylu mozartow-
skiego należycie oddać. 

To też dyr. Neumark oraz zespól 
smyczkowy Ł. 0 . F. trudne mieli tym 
razem zadanie do spełnienia. Z dużem 
przeto zadowoleniem stwierdzić nam 
wypada, że mimo pewnych usterek, któ
re przy słabej obsadzie wiolonczel i al
tówek były nic do uniknięcia, całość 
wykonania (a zwłaszcza oddanie pierw
szej i trzeciej części serenady) wypadła 
zadowalająco. 

P o tej „ogniowej próbie" symfonia 

Groźny pożar w śródmieściu. 
Przędzalnia Pływackiego spłonęła doszczętnie. 

Wczoraj o godzinie 6.30 po południu 
miasto nasze znów zostało zaalarmowa
ne odgłosem syren fabrycznych i trąbek 
strażackich. 

Jak się okazało, wybuchł pożar w za 
budowaniach fabrycznych przy ulicy 
Kilińskiego 102, należących do firmy T . 
Bialer. Na obszernej tej posesji obok 
kilkupiętrowych gmachów fabrycznych, 
znajduje się parterowy budynek, t. zw. 
szedowy, w którym mieści się przędzal
nia Pływackiego. 

Około godziny 6-ej robotnicy pracu
jący w tej przędzalni spostrzegli, iż przę 
dza, znajdująca się w kurytarzyku. zo
stała ogarnięta płomieniami. Ogień roz
szerzał się z błyskawiczną szybkością i 
już po chwili przeniósł się na salę fa
bryczną. 

Robotników ogarnęła panika, ponie
waż mieli odcięty odwrót. Płomienie 
objęły już bowiem drzwi wejściowe. 

Na szczęście, bardziej przytomniejsi, 
natychmiast znaleźli wyjście z rozpacz
liwej sytuacji, ratując^się ucieczką przez 
otwór łączący maszynę parową z gló-

Kaliuikowa, wypełniająca drugą część 
programu niedzielnego poranku, zeszła 
już gładko i poprawnie. Brawura i pe
wność, z jaką dyr. Neumark prowadził 
zespól, zjednała mu zasłużony, a długo 
niemilknący oklask publiczności. 

L .P . 

wną transmisją, a za ich przykładem po
szli pozostali. 

P o upływie kilku minut na miejsce 
pożaru przybył 2-gi oddział straży, któ
ry zawezwał do pomocy 4, 3, 5, i 10 od
działy. 

Parterowego budynku, w którym by
ty nagromadzone łatwopalne materjały, 
w postaci przędzy, nie można już było 
uratować. 

Straż przedewszystkiem wytężyła 
wszystkie siły, by zabezpieczyć fronto
wy czteropiętrowy ginach, w którym 
mieszczą się fabrvki Bialera, Źółtkow-
skiego i braci Pietrkowskich oraz tylny 
gmach Pływackiego, gdzie się znajduje 
tkalnia Mazo i Wofsl. 

Już po upływie kilkunastu minut wszy 
stkie sąsiednie gmachy zostały należy
cie zabezpieczone. 

Przędzalnia Pływackiego spłonęła 
doszczętnie. Z budynku nozostały jedy
nie nagie ściany. Ogień ugaszono o go
dzinie 10 minut 30. Na miejscu pozosta
ło jedynie pogotowie straży ogniowej, 
któi e czuwało do rana; 

Przyczyna pożaru narazie nie zosta
ła ustalona. 

Wysokość strat poniesionych przez 
p. Pływackiego, jak 1 właściciela budyn
ku p. Bialera wynosi przeszło 100 tysię
cy złotych. 

Przędzalnia Pływackiego była ubez
pieczona na sume dość uiską. 

— d— 

Kurs narciarski Towaru' 
stwa Krajoznawczego* 
W celu ułatwienia szerszym 

wom społeczeństwa korzystania z 

W5 wych wycieczek turystycznych, se 
wycieczkowa P. T . K. organizuje 

truli' narciarski pod kierownictwem ins 
tora p. Maciaka. 

Członkowie t-wa korzystają z 

wyższego kursu bezpłatnie. J 
Szczegółowe informacje i zapisu vi 

lokalu przy Al. Kościuszki 17 wc ^ ' t 0 1 

w godzinach wieczorowych. 

ROCZNICA ' P O W S T A N I A L I S T O -
D O W E G O . 

W niedzielę, dnia 4 grudnia r. l ^ i 
godz. 12-ej w sali przy ul. Piotrków 5 *: 
82 odbędzie się uroczysty obchód 9o1 

cznicy powstania listopadowego, ot^J 
nizowany przez związek legionisto^ 
skicq, polską organizacje wolności y.y 
W. ) , związek inwalidów wojenny^ 1

 {j-
czypospolitej Polskiej oraz związek 
oficerów rezerwy. Zarządy w y m ' ^ 
nych organizacji zapraszają wszyswyj 
swoich członków i obywateli do ja*" 
liczniejszego wzięcia udziału wc 
umianej uroczystości. 
^ W d s d c ^ j e ^ ^ 

Dr. med. Jan Pola** 
choroby wewnętrzne 

przyjmuje od 4—6. . 

Andrzem 43, tel 64***' 

Bezinteresowna powieść 
Na marginesie powieści St. Ign. 
Witkiewicza „Pożegnanie jesieni". 

Zagadnieniem najsilniej dziś wyczu-
wanein przez każdego artystę iest sto
sunek sztuki do społeczeństwa. Sztuka 
działa już tak -wyrafinowania, że prze
stała być dostępną dla wszystkich. Spo
łeczeństwo nie reaguje na wartości arty
styczne, bo ich .nie odczuwa, a raczej, 
mówiąc ściślej, nie może sobie pozwolić 
na znalezienie czasu do ich odczuwania. 
Dlatego najlepsze utwory .są zapoznane; 
artysta ma wrażenie, że jc&t niepotrze
bny. 

Społeczny punki wyjścia powieści 
Witkiewicza: 

— „Twój tomik przeczy lałem i to 
wstrząsając się ze wstrętu. Sztuka na 
usługach prymitywnych żołądków, — tru 
dno: wiersze są dobre bezprawia i 
świętokradztwo!" — mówi Atanazy w 
Pożegnaniu jesieni". 

A dwie strony dalej replikuje ko-
nistyczny poeta Sajcta/i Tcmpc: 

- „Na pełnym brzuchu iedynio pole-
/.częcie.-Wszystkie problemv wasze 
•iuczne. Tylko w zupeluem zbydlę' 

. ' j ży prawdziwy, pozytywny cel uidz-
»e« •">. 

1 lo może nieco brutalnie postawio 
•iHuda zagadnienia. *V za nią kry

je się Jęk, lęk przed tera, czy sztuka nie 
jest już „zużyta", jako robocze bydlę", a 
nawet wogóle zużyte. Kres cywilizacji 
Spenglera? Koniec wszelkic.i możliwoś
ci? 

Kwestje społeczne, które Witkiewicz 
traktuje nieco naiwnie (sam zresztą ot
warcie wyznaje, że się na nich nic zna) 
są postawione mimo to w stosunku do 
bohatera powieści bardzo istotnie. Ta 
ich naiwność, czy nierealność nadaje im 
pewien wdzięk artystyczny, a z drugiej 
strony nie wysuwa w sposób zdecydo
wany stanowiska autora, któremu grozi
łoby wtedy oparcie się o partię. Porusza
nie spraw społecznych w/dzikie sztuki 
jesl wogóle niesłychanie trudna. Odbie
rają one bowiem powieści trtystyczną 
świeżość i niepożądanie aktualizuje. Zda 
wal sobie z lego sprawę Żeromski, kłó-
ry „ W biczach z piasku" priyznai^, że 
nieraz psuł artystyczną konstrukcję po
wieści dla celów społeczno - moraliza
torskich. Problematy społeczne „Lnd/J 
bezdomnych" straciły już cerę, ;uż nam 
nie wystarczają, poszliśmy już dale), a 
dla pokolena jutra dr. Judym pozosta
nie może tylko mistyfikującym .ię 
gajem. Jestem przekonany, że dopiero 
za lat kilikanaścic będzie się ceniło istot
nie Żeromskiego -- artystę („Międzymo
rze" „Duma" ,/Walg erz' „Popioły"), gdy 
zdcUktuaJizujc się jego siła społecznego 
oddziaływania. 

Wracając do powieści Witkiewicza 
należy tu zauważyć szczególnie jeden 
ciekawy pomysł, mń -owicie mechaniza
cję ludzi przeprowadzoną przez Tem. e-
go. Jest to pewna karykatura tego, co 
stało się dążeniem ostatnich czasów: 0 -
graniczenia indywidualności i podporząd 
kowania jej (jak najdalszego) interesom 
ogółu). 

Wiemy, że bohater powieści, Atana
zy, jest z punktu widzenia społecznego 
nierobem, ale z dru*iej strony, trzeba 
przyznać mu silę intelektualną lak wiel
ką, że otoczenie ulega mu, a nawet nie 
może się obejść bez niego. Jest on po
trzebny dla zaspokojenia intelektualnych 
popędów tych ludzi, z którymi się styka, 
(jest prostytutką intelektu) i dlatego na
wet rozpatrywany pod kątem widzenia 
gromadv powinien być tolerowany. 

Gdyby Atanazy miał talent artysty
czny, napewnoby go zmarnował przez 
swe filozowiczne rezonerstwo. Toż samo 
nie byłby nigdy dobrym adwokatem. Ale 
trudno! Takich ludzi nie można wynisz
czyć (Tajget jest instytucją przestarzałą), 
dlatego, że nie są' zdolni do pozytywne) 
pracy. Tembardziej. że, idąc nieco tylko 
dalej , muselibyśmy również skazać na 
przymusowe b. ciężkie roboty fizyczne i 
Księcia Prepudrecha, (chociaż jest on 
utalentowanym kompozytorem), a nie 
mianować go komisarzem dla spraw mu
zyki, gdyż muzyka artystyczna potrzeb-

na jest 1/100,000 części społeczetf^, t¡. 
czyli podaż jest tu zdecydowanie 
szą od konsumpcji. Może imputują tu, ^ 
tkiewiczowi pewne rzeczy, o który c ^ 
myślał zupełnie w ten sam sposób, ^ 
mniej jednak mam wrażenie, że to ?jcir 
gacje stoją w najbliższym związku 1 

wym z jego powieśria. , 

Bohater „Pożegnania", Atanazy 
zakbal jest wnukiem pokolenia t^^Jp 
matowego". Ma hyperlroiję myśli i 
lizy, jest psychicznym naturalista- i 
piącym na nadm ar sił witalnych v*.t<; 
tą cała powieść Witkiewicza jest & 

(chicznym realizmem posuniętym do h^c 
nic .naturalizmu) postawionym ^Lc 

jproblematów życiowych, które Píyc*' 
minają 0 istnieniu zagadnień 

'nych. Chociaż wlaśdwie nieraz & .¡¡i\ 
wiażenie, że przypomina o tem r a < 
autor. , 

Jeśli rozmówki filozoficznego 
zego nie są tylko snobizmem, i c? ¿f 
dlatego, że są one właśdwie jedy 1* 1 '^ ' 
gresjiami pisarza. Zdaje mi się ^yjtfti 
że tylko systemat wybitnie • prosto'* c ? y 
(n.p. Nietsche) móże się zrosnąć t J,i 
jąś psychiką do tego stopnia, b y j " ' ^ ' 
zawsze wyczuwano jego obecność. ^ 
sztą Bazakbai sam, jako analityk d1 ^ 
cił na to uwagę, pytając się w Pe. ^ 
momencie filozofowania: „Czy to r 
wie?" 
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, W noe 
honorowa warta tradycyjna pod 

Belwederem. 
i ; * Warszawy donoszą : 

j. Tradycyjnym zwyczajem wartę ho-
l i i M ° W ą p C K i P a l a c e m belwederskim w 

ao ry c z „ q I 1 0 c listopadowa zaciągają 
tJScy podchorążowie, jako spadkobier
cach z roku 1831-go, którzy w ową 
A c Przed laty opanowali Belweder, be-
cl»CL- W ( i w c z a s siedzibą wielkiego ksie-
" Konstantego. 

Ost 

W tym roku do pełnienia tej warty 
ywa w dniu 29 b. m. o g. 4-ej pp. 

f Q* J s trowia Lomżyriskiegó pluton bono
w y szkoły podchorążych w sile 32 lu-

2 Por. Kwiecińskim ńa czele. 

,, Pierwsza warta zaciągnięta będzie 
„Czyście tego dnia o godz. 7 wieczór 

Wartowni, u bramy pałacu i wew-
w westybulu. 

Prezydent ZiemięcKi fuż urzęduje. 
Wczoraj odbyło się przyjęcie agend przez nowe władze miejskie. 

Pierwsze posiedzenie nowego magistratu odbędzie się dziś. 

v P° 17 godzinach pełnienia tej służby 
"ocy z 29-go na 30-ty i tegoż dnia do 

Judnia warta zostanie we środę o go-
/nie i2_cj ściągnięta i uroczyście po-
Dku H a « DoezeiM o Rodź. 4 po poł. cały 

u t°n honorowy odjedzie do Ostrowia.| 

bocznica powstania 
fest uroczyście obchodzona 

w całej Polsce. 

j, )y dniu dzisiejszym obchodzimy 97 
uj^iicę powstań'a listopadowego. Nie-
\vl , a sto-tet dzieli' nas ód chwMi, kiedy 
n

r o k u -\?o naród porwał się do zbroj-
5 j walki. 

'lir równocześnie obchodzimy dwu-
h, l S l tH rocznicę śmierci gcnjalnego poc-
5U Stanisława Wyspiańskiego, który w 

dramacie poetyckim „Noc listopa-
c l ) ; V u " dał natchnioną wizję czynu pod-

0 rHżych. 
W dniu dzisiejszym odbędzie się te-

ti0
 U r oczysta tńsża w kościele garciizo-

v 'n , w godzinach popołudniowych 
t)7j. Wygłoszone będą w e wszystkich od-
D0pach wojskowydh okolicznościowe 

KadaTrkii dla żołifierzy. (s). 

^sd umysłowo cho
rymi 

otoczona będzie specjalna 
opieka. 

\yn~fCparta]jTe'ut zdrowia ińin. spf. we-
o O o r ?nych opracowuje projekt ustawy 

^Piccc nad umysłowo chorymi. 
% I l l y^l tegoi projektu umysłowo ebo-
\uP ' l 1 aJą być bczwględnie izolowani w 
p a l n y c h zakładach. 

'ej k ? S 2 t i c c z e n i ' 1 i utrzymania cliorych 
; . t eSór.ii będzie ponosiła grdiuą, do 

fep.J dany chory należy. Ustawa prze-
!\ r ' , ' ° nadto kary ża ńiezgłaszanie przez 
Wej J ' c ł l . w.vpadk'tr choroby umyslo-

łw, i p l a n i e , rodziny umysłowo cho-
tltj. l i (?dą inógU pozostawać pod opieka 
« r ° y ą ' Pod tyra warunkiem jednak, 
w'Qy<5tna zobowiąże się do ponoszenia 

(cj, 2 e 'kiej Odpowiedzialności za czyny 

Wczoraj o godzinie 11 rauo nastąpi
ło uroczyste przejęcie agend w magistra 
cle przez nowoobrane prezydjuni. 

W gabinecie wiceprezydenta Wo
jewódzkiego zebrali się prezydent Zie-
mięcki i wiceprezydenci Wielhiski t Ra-
paiski. Odbyła się dłuższa narada, na 
której ustępujący wiceprezydent Woje
wódzki informował nowe prezydium o 
wszystkich aktualnych, bieżących spra
wach w gospodarce samorządowej. 

P o konferencji nastąpiło podpisanie 
aktu zdania i przejęcia urzędowania 
przez p. o. prezydenta Wojewódzkiego 
i prezydenta Ziemięckiego, oraz dyrek
tora zarządu p. Zaleskiego. 

W ten sposób nowy zarząd iniej.sKi 
wstąpił w swe prawa. Urzędowanie swe 
rozpoczyna oficjalnie w drwi dzisiej
szym. 

Równocześnie dziś nastąpi dalszy 
etap przejęcia władzy w magistracie. 

O godzinie t2 w południe odbędzie 
się pierwsze posiedzenie magistratu z 
ndziałem nowoobranych ławników, na 
którem prezydent Zlenrięcki podzieli 
funkcje. 

Po ustaleniu, jakiem! wydziałami o-
piekować się będą poszczególni ławni
cy, prezydent Złemięcki wprowadzi 
każdego z osobna do jego wydziału. 

przedstawi go tani i zaraz po tein na
stąpi w wydziałach przejęcie urzędowa
nia przez, ławników. 

Jaki' będzie ostateczny podział wy
działów — dotąd jeszcze nic ustalono. 
Rozstrzygnie się to dopiero na dzisiej-
szem posiedzetui magistratu. Prawdo
podobnie jednak wydziały obsadzone bę. 
da następująco: 

Prezydent Zicmięchi pozostanie z 
natury rzeczy przy wydziale prezydial
nym a nadto otoczy specjalną opieką 
wydział statystyczny i urząd stanu cy
wilnego. 

Wiceprezydeut Rapalski obejmie wy
dział przedsiębiorstw miejskich i kon
cesjonowanych, zachowując również 
piecze nad oddZ-alem policyjno-wojsko-
wym i biurem ksiąg stałej ludności do 
czasu utworzenia wydziału administra
cyjnego, zaś wiceprezydent dr. WłeUłi-
ski — finanse miejskie. 

Wydział oświaty 1 kultury obejmie 
dr. Kopciński, wydział opieki społecznej 

- ławnik Purtal, wydział budownictwa 
— ławnik Izdebski, wydział podatkowy 
- ławrifc redaktor Kuk, wydział gospo
darczy — ławnicy Adamski i Joel, przy 
ozem pierwszym ławnikiem wydziału 
będzie ławnik Adamski, drugim zaś law 
nik Joel który prowadzić będzie od-

Smutne cyfry ludzkiej niedoli. 
Statystyka bezrobotnej inteligencji w Polsce. 

Dyrekcja funduszu bezroboci-a opra
cowała ciekawą statystykę bezrobociu 
wśród pracowników" umysłowych. 

Statystyka tsi jest oparta,na wyka
zach bezrobotinycłu którzy Korzystali z 
zapomóg państwowej akcji pomocy do
raźnej od stycznia do września, b. r. 
włącznie. . 

Według, podziału na kategorie za
siłki pobierało: 9.503 b. 'tóerow-ników 
i zarządzających .przedsiębiostrwami, 
20.472 pracowników biurowych i kan
celaryjnych, 14,208 sprzedawców skle
powych t księgowych, 651 personelu le

karskiego, jako to: dentyści, weteryna
rze, pielęgniarze i t. d.. 923 muzyków 
kawiarniańych, suflerów i .dekoratorów 
teatralnych. 2,504 naticżycietl i wycho
wawców, 671 pracowników admini-Stra.-
cji dzienników i czasopism, w tętti kil
kudziesięciu dziennikarzy, 16.653 zredu
kowanych urzędukó.w państwowych, 
3.S49 urzędników instytucji publiczno
prawnych, 34 kapitanów okrętów:, ofi
cerów, oficerów i asystentów statków 
morskich i rzecznych, ora? 1052 innych 
zawodny., 

(5 ^ .im i 

Narzeczone lotników muszą czekać. 
Minister wojny odrzuca wszystkie prośby o pozwo

lenie na ślub. 
Z Warszawy "donoszą: 
Przed,dwoma laty wyszedł rozkaz 

ministra spraw wojsjkowych. polecający 
aby oficerowie, ubiegający się o i">rzyje-
cie do szJkoly płotów, podpisy wali zobo
wiązania, iż pozostaną w stanic bezżou-
nym podczas trwania kursu i przez prze 
ciąg 2 la! ód daty ukończenia szkoły. 

Zarządzenie to miało na celu uchro
nić młodych loruików w pierwszych 
miesiącach ich nowej służby w wojsku 
od kłopotów rodzinnych, któreby ich 
zbytnio odrywały od'za.ioć służbowych. 

Ograniczenie to dało się jednak wi
docznie zbyt dotkliwie odczuć młodym 
podporucznikom i porucznikom.-'którym 
spieszno-było do ołtarza, skoro poczęli 
jeden.po drugim wnosić,prośby o zwol
nienie ich od tego zobowiązani;;. 

Próśb tych namnożyła sic w ośta> 
nich czasach . tuka .ilość. że. minister 
spraw wojskowych' rozkazał, aby mu 
ich wogóle nie przedkładano, gdyż za
sadniczo będą załatwiane odmownie. 

Nadobne panny, zaręczone z lotni
kami, muszą jeszcze trochę poczekać 
na welon ślubny. 

Jak n i H i i P i M M i l i t e , i i p i ł i i n i l e PIIIHK w i l l o 

F A S C I N A T A . 

dział zaopatrywani;! miasta (dawniej 
wydział handlowy). 

Wydział zdrowotności publicznej o-
bejmie dr^ Margolłs, co się zaś tyczy 
ławnika fiarasza, niema on jeszcze i 
góry upatrzonego stanowiska. Prawdo
podobnie zostanie on rlnighn ławnikiem 
w jakimkolwiek wydziale. 

Urzędowy podział stanowisk, jak 
zaznaczyliśmy, nastąpi dziś o godzinie 
12-ej. 

Po objęciu stanowisk przez ławni
ków, zgodnie z tradycją, w sali konfe
rencyjnej magistratu zbiorą się wszyscy 
urzędnicy miejscy, do których w y k o 
szą przemówienia pożegnal iK ' wicepre-
zydem Wojewódzki i powitalife prezy 
dent Ztomięckł. 

Po tym uroczystym akcie, urzędo
wanie w magistracie popłynie normal
nym torem pod kierunkiem nowych 
władz miejskich. S. 

Fałszywe 20-złotówfcd 
pojawiły się w Łodzi. 

Jak nam komunikuje oddział B:::itV'.i 
polskiego zatrzymano ostalnio falsyllkai 
banknotu dwudziestozłotowego l l e m i ' 
Z datą 1 marca 1926 r. 

Falsyfikat ten wykonany jesf na 
pierze zwyczajnym, lekko -rypsowan.s u 
i znak wodny wykonany sposobem nic 
cheniczuo-graficznym.' farby ciemnic 
sze, rysunki po obu stronach biletu w> 
konauc liniami grubszemi, a napisy ci c' 
sze i nierówne. 

Falsyfikat jest naogół bard*) ła.'-
do rozpoznania, (b) 

Baczność, rocznik 1907 
Kto ma się złgosić jutro. 

W dniu .jutrzejszym w lokalu przy ; . 
Traugutta. l(.i v. inni stawić się mężczy..,: 
rocznika iot}7, zamieszkati w obrębię : : 

komisariatu |)olicii o nazwiskach iia li
tery r ; s , s z . t , u. w i //. 

Do rcjestnicji wipui stawić się 'za
mieszkali stale na u 'cnie m. Lodzi. tr;c 
mający stałego miejsca zamieszkani.; na 
terenie Rzeczypospolitej, a przebyv.n.ia-
cy czasowo w Łodzi w okresie od K> li
stopada do, 23 grudnia, albo też przeby
wający czasuwo w ł:.odz;. a niunogący 
z jakichkolwiek powodów sia\y/ćŁ.s.ic o-
sobiście do spisów w gminie; * której 
Stale mieszkają, (b) 

Światowe powagi lelwrskie zalecają dia 
Diabetyków ze wszys:t>'icli Icotiinków jedynie 

jako nnturalny produkt, za który gwarantuje 
firma BOULESTiN & Co. COGNAC 

hurtowo i dttaticznie: 

H . B E R H n H a ^ . M k Q W ^ 
> wi i••••••• • i m i M i i • • • • • m i r 

Z A K O P A N E 

Pensjonat S N I E Ż K A dom murowana 
pokoic ciepłe.suche /. ^imeą i ciepłą wod" 

łazienka, pianino, kuchnia wzorcu 
Z.głoaz*«ła 

„ Ś n i e ż k a " W i t k i e w i c z a , Z a k o p a n e 

Tylko w kinoteatrze 

G R A N D 

K I N O 

Dziś po raz ostatni ! 

Szczyt sensacji, napięcia i emocji!!! Niewidzialna potęga talentu interpretacyjnego artysty! 
Napięcie akcji nie do pomyślenia,tempo porywające, wykonanie mistrzowskie! pod tytułem: 

„Najsprytniejszy złodziei Świata" 
Emocjonujący dramat życiowo-sensacyjny w 9 akt. z ulubieńcem publiczność- całego ś w i a t a 

Luciano Aibertini ^ T e L ' , ^ Elżbieta Pinajeff i Hans Mierendor? 
Film pełen sensacłl ruchu I napięcia! Szczyt wytwórczośc i ! Rewja pięknych kobiet! 
Dancingi. — Kabarety. — Nocne spelunki. Zycie hulaszcze arystokracji angielskiej. 

T o wsz> &tko w j e d n y m p r o g r a m i e ! ! ! 



Str. a 

AOJOAMATflRZY! 
^LUSTROWANA REPUBLIKA* 

Kondensator ß f i n n " 5 ° 0 era. z precyzerem 
orvi'inalny » 1 U l »J wraz ze skalą 

kosztuje tylko zł. 24.— 

U. J . R E I C H E R i S-Ha 
feSdiou/ska 142. Teł 15-57 

z a s ł y s z y m y przez radio 
dziś, we wtorek 

29-go Listopada) 
PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ. 

12.00 — Sygnał czasu l komunikaty: lotniczo-
tucteorologiczny, PAT -a z działu kultury | sztu-
ki, oraz nadprogram. 15.00—15.20 — Komunika
ty; ineteóróloirtczny, gospodarczy, P A T - a i nad-
program. 13^20—16.00 — Przerwa. 16.00—10.25 

- Odczyt i), t. ..Cele i zadania zorganizowania 
emigracji polskiej na Zachodzie" — w y g ł o s i p. 
Henryk. Rytier (z cyklu odczy tów, organizowa
nych przez min. spraw zagranicznych). 16.25— 
16.40 Nadprogram i komunikaty. 16.40—17.05 
-•- ()Jc/.\rt p. t. „ W rocznicę listopadową" — wy 
Rlosj prof. Henryk Mościcki. 17.05—17.20 — Ko 
omnikat ekonomiczny PAT-a . 17.20—17.45 — 
Odczyt p. t. „Jak zbudowany jest wszechświat " 
~ wygłosi dr. J. Gadomski (odczyt II dz iał : 
„Przyrodoznawstwo"). 17.45—19.00 — Koncert 
popołudniowy. W programie utwory Edwarda 
Grie::a. Wykonawcy: Orkiestra P. R. pod dyr. 
Józefa Ozimiiisklcgo, prof. Marjan Dąbrowski 
(fortepian), Maurycy Janowski (śpiew) i Pauli
na Lewandowska (akonip.). 1) Suttn „Pee r 
Oyfit", II. a) Skarga Ingiiga. b) Taniec arabski, 
c) Powrót, d) Pieśń Solvejgl — w v k o n a orkie
stra. 2. Ballada g-moll — wykona prof. Dąbrów 
ski. 3) a) Prolog z cyklu „Nad skałami fiordów", 
b) Pierwsze spotkanie, c) „Ody mej kochanki 
pieśni", d) Łabędź — odśpiewa p. M. Janowski. 
4. a) Nokturn, b) Strumyk, c) W a l c e-moll — 
wykona prof. M. Dąbrowski. 5. 01av Trygva-
son: Modlitwa i taniec w świątyni — wykona 
orkiestra. 19 00—19.15 — Komunikat rolniczy. 
19.15—19.35 — Rozmaitości — wypowie p. Lud
wik Lawiiiski. l9.35-y20.00 — Odczyt p. t. „Przy 
czyny upadku powstania listopadowego" — w y 
głosi dyr. Artur Śliwiński. 20.00—20.30 — P r z e 
rwa- 20.30 — I-ragnienty z .Nocy Listopado
wej" Stanisława Wyspiańskiego z ilustracjami 
muzycznemi prof. Lucjana Marczewskiego. W 

.przerwie biuletyn „Mcssager Polonais" w języ
ku francuskim. 22.00 — Sygnał czasu i komimi-

'katy: lotniczo-mcteorologlczny, PAT-a, sporto-
|wy, policyjny oraz nadprogram. 22.30—23.30 — 

Transmisja muzyki taneczne? z restauracji „ P a -
•ilon" w Krakowie. 

PROGRAM STACJI ZAGRANICZNYCH. 
Wicdeńź 7 K w . 517.2 ni. 

11.00 — Koncert. 16.15 _ Koncert. 18.00 — 
Odczyt: „Rozwój opery". 20.05 — Koncert po-
pularny. 

Kóiilgswusterhauscn 8 K w . 1250 ni. 
15.35—15.40 — biuletyn meteorologiczny i 

giełda. 16.00—16.30 — Porady wychowawcze. 
16.30—17.00 — Teatry i koncerty dla młodzieży. 
17.00—18.00 — Nabożność w średniowieczu. 
J8.00—18.30 i— Zagadnienie prawnicze. 18.55— 
19.20 — Autorccytacjc Bocka. 19.20—19.45 — 
Wiedeń i jego klasycy. 20.30 — „Szalona noc" 
— farsa Freunda i Manstacdta, muzyka Ei-
noedtshoferą. Transmisja z Berlina. Komunikat 
prasowy. 

Dnia 25-go listopada r. b. zmarł po długich i ciężkich 
rpieniach B. P. 

J ó z e f J a k u b o w i c z 
d ł o g o l a t m c z ł o n e k Z a r z ą d u n a s z e g o S t o w a r z y s z e n i a . 

W zmarłym tracimy zacnego człowieka, dzielnego i gor
liwego obrońcę naszych spraw. 

Wdzięczną o Nim pamięć zachowamy na zawsze. 

Centralne S towarzyszen ia 
Właścicieli Nieruchomości m. Łodzi 
1 W o j e w ó d z t w a Łódzk iego w Łodzi 

Pl..t-kow«ka 46. 

Dnia 28 listopada zmarł* w Warszawie po krótkich i ciężkich cierpieniach 

ll. p. MARJA Z Felsenhardtów STEIN 
I-o voto Posner . 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi w dniu dzisiejszym o gods. 1-cj 
z domu przed pogrzebowego na cmentarzu żydowskim w Warszawie 

Stroskani ml Mn \ Mmi 

TEATR MIEJSKI. 
DzM, we wtorek, Jako w rocznicę ftsW:,cb 

wą, przedstawienie dla szerokich sfer po c e n L 
przedstawień robotniczych. Dane będą P°.Li 
20-ty i ostatni przed zupelnem zejściem z 
„Dziady". Role Gustawa Konrada gra M. » w 

kiewlcz. 
„Peer Gynt" grany będzie jutro oraz W dli 

szym ciani w czwartek (przedstaw 
związków), w sobotę wieczorem i w 

Licytacja żywej gęsi. 
Pani Chaja Perlmuter została uniewinniona. 

W dniu wczorajszym sąd okręgowy 
w Łodzi rozpatrywał nader charaktery
styczna sprawę dotyczącą zagadnienia 
czy wolno nakładać sekwestr na arty
kuły żywnościowe? 

W dniu 30 marca 1926 r. na posiedze
niu rady miejskiej m. Łodzi radny Ho
lenderski zgłosił interpelację w sprawie 
skandalicznej licytacji, przeprowadzonej 
u niejakiego Szlamy Perlmutra, zamie
szkałego przy ulicy Rybnej 12, gdzie 
sekwestratorzy wydziału podatkowego 
magistratu nałożyli areszt 

na szafę i na żywa gęś. 

Na szafę nie znalazł się nabywca, na
tomiast gęś sprzedano za 6 zł., bez po
dania ogłoszenia o publicznej licytacji. 

Radny Holenderski zapytał ławnika 
wydziału podatkowego Kulamowlcza, 

czy gęś wogóle należy uważać za arty
kuł luksusowy, 

w myśl bowiem przepisów ustawowych 
o postępowaniu sekwcstracyjnem, nit, 
wolno nakładać aresztu na artykuły ży
wnościowe, zgromadzone na czas jedne
go miesiącu. 

Ławnik Kulamowicz odpowiedział, 
iż istotnie w danym wypadku gęś nie 
mogła być uważana za podlegającą sc-
kwestrowi i obiecał zająć się wyświet
leniem licytacji u Perlmutra. 

Sprawa ta w swoim czasie narobiła 
w mieście wiele hałasu i była tematem 
obszernych artykułńw prasy. 

O sąd okręgowy zaś sprawa gęsi p. 
Perlmutra oparła się z tego względu, że 
sekwestratorzy magistraccy Ńemee I 
Kolczyński zostali obrażeni w czasie 
przeprowadzania licytacji i sprzedaży 
gęsi przez żonę Perlmutra, Chaję. nastę-
pującemi słowami: „Wszyscy sekwe
stratorzy magistraccy są złodziejami". 

Sekwestratorzy powiadomili o tern 
swą władzę przełożoną i Chaja Perlmu
ter została zaskarżona do sądu z art. 532 
K. K. za obrazę urzędnika podczas peł
nienia przezeń obowiązków służbowych. 

Na przewodzie sądowym jako świad
kowie przesłuchani byli sekwestratorzy 
magistraccy; Zygmunt Kolczyński i Ne-
mec, którzy zeznali, iż owego dnia, kie
dy przeprowadzona była licytacja, os
karżona Perlmuter nazwała ich złodzie
jami. 

Po przesłuchaniu świadków głos za
brał prokurator, który domagał się dla 
podsądnej zastosowania surowego w y -
miaru kary. Następnie głos zabrał o-
brońca oskarżonej, który w dluższem 
przemówieniu dowiódł sądowi, i. licyta
cja ta przeprowadzona była nieprawnie 
i że sekwestratorzy winni ponieść za 
powyższe odpowiednią karę. 

W końcu dłuższego przemówienia 
adw. Kalecki wnosi o uniewinnienie pod 
sądnej. Po dłuższej naradzie sąd ogło
sił wyrok, którego mocą Chała Perlmu
ter została uniewinniona. 
- . ' ' i ' i 1 i 

Początek o godz. 8 m. 30, koniec 10 aktów i""1 

tualnie o godz. 12-ej. 

TEATR KAMERALNY, 
grać będzie do piątku wieczorom w l a c ^ l l e j c m 
stojowską „Sonatę Kreutzerowska" z Kar<> 
Adwentowiczem, porywająco odtwarzał"" 
rolę Jerzego Pozdnyezewa. 

Ceny miejsc od 2 zł, -
Bilety do godz. 7 w cukierni GostomsK'0* 

od godz, 7 m. 30 w kasio teatru. 

TEATR POPULARNY. ' ,,,, 
Dziś o godz. 8.20 wieczorem „Azya TMJJ. 

Beyowiez" z trvloaii H, Sienkiewicza. ' r-^ 
stawienie poprzedzi okolicznościowe PrZ^,.f< 
wienie d-ra Bolesława EJchny. W środę, cz*^ 
tek i piątek w dalszym ciągu rekordowa ^ 
względem powodzenia, w pięknej opraW'0 |( 

koracyjnej operetka „Gri-Orl" w wykp i j . 
najlepszych sił wokalnych, urozmaicona ^ - j , 
parni znakomitej pary baletowej pp. Desidef . 
I c ia . WArru uka*a «ia nuhHc7.nn4c! W H0"1 Icza, którzy ukażą się publiczności w 
kreacjach tanecznych. 

Ceny miejsc od 2.50 do 50 groszy. 

WIED^' JUTRZEJSZY WYSTĘP BALETU 
SK1EGO. 

Jutro przyjeżdża do Łodzi światowej s l" s|, 
bałet wiedeński Bodenwioscr, który cieszy v 

we wszystkich miastach wiclkicm P o W°u,j« 
nlem. Przyjazd tego znakomitego baletu W 
wolał równie? i w Łodzi wielkie zaintcrcso» 
nie i sala Filharmonii niewątpliwie zapc«n'yy. 
będzie po brzegi wyborową publicznością' v jj, 
stęp balotu odbędzie się w środę, dnia 30 
o godz. 630 wieczwem. 

8-MV ABONAMENTOWY KONCERT 
MISTRZOWSKI. . ^ 

Jak iuż podaliśmy, w czwartek, dnia 1 *• „. 
dnia r. b. odbędzie się 8-my abonamentowy .*,„} 
cert mistrzowski, na którym wystąpi R^" , r 

wtollnistka, Erika Mortui, która za swoje 
py w e wszystkich miastach Europy poh' e r a . ,^ 
jońskie honoraria. Dyrekcja zwraca uwaße * | 
nownym abonentom, *e bilety abonańicj' ,v 
winni być wykupione do środy, dnia 30 •'•.„I 
gdyż po tym terminie Hsta zostanie zanik'"';j*.J 
ijowi abonenci przyjmowani nie będą. I > 0 < i Z 

koncertu o godz. 8.30 wieczorem. 

Dyżury w aptekach. 
Dziś w nocy dyżurują riastępU$ 

apteki: M) , 
r . Wójcickiego (Napiórkowskich "j» 

W . Danielcckiego (Piotrkowska 121)<J\ 
Unickiego i Cymmera (Wólczańska ó'l 
3. Hartmana (Młynarska 1), J. Kali 3 '" 
(Aleksandrowska 80). (b) 

lalflllla I n w InfJf BJII D I I S I l l i 
W dwudziestą rocznicę zgonu 

apostoła czynu. 

Wśród wszystkich siewców poetyc
kiego słowa, Kłoszących nakaz moralne
go odporu i nieustannej pracy ducha dla 
wielkiej chwili wyzwolenia, wyrósł po
nad miarę czasu szczególnie Stanisław 
Wyspiański. 

. Wśród mroków rozbicia lat po-sześć-
tUłesuuych i w świcie powstającej cner-
gji; zbudzonej wiary „młodej Polski" — 
zabłysną! twórca „Wese la " jak rozpalo
ny meteor, przeniknął ciężką atmosferę 
•bezczynnej ospałości i zgasł bardzo szyb 
ko, bo w 38 roku życia, pozostawiając 
PO sobie jeno tę jasną smugę światłości, 
u l e żąca , urok „Legendy" piastowskiej z 
c i e m n o ś c i a m i snobizmu i cliocholskiei 
b e z w o l i „Wesela" . 

W ramach pośmiertnego wspomnie
l i niema miejsca na szczegółowe ze-
śtaWleńie olbrzymiego dorobku ducha 
Poety, który z ogromnym wysiłkiem, 
przynaglany wulkanicznym ogniem na
miętności, pod wpływem polskiego śro
dowiska, a szczególnie geniuszu Matej
ki i obcych oddziaływań literackich i u-
myslowych prądów zagranicznych — 
kształtował własną linję twórczą, prze-
chp.dząc różne etapy: od realiznu: ~ 
przez renesansowy kult zmodernizowa» 
nego klasycyzmu — do liistoryzmu, sym 
bolizmu — aż wreszcie, odrzuciwszy 
półśrodki ' wszelakie Vomnromisy. z wrą 
ceni oburzeniem i wymowną skargą po
wołał przed sąd współczesności, odarł z 
rijej szych obłudy frazesowiczostwa i u-
iazat nicość serc, zatrważającą bezczyn 

ność woli. zamaskowaną krętacką sofi
stykę „natrjołyzmu wyrozumowanego". 

Gorzało w Nim przedewszystkicm 
żywio łowe uczucie — mocne i płomien
ne — nic rozłożone amoralnością Nict-
schego, zdolne do ożywienia i wypeł-
nieiiia treścią tych gigantycznych posta
ci, które stwarzała i zakreślała przed 
Jego wizjonerskim wzrokiem homeryc-
ką żywiotowość posiadająca wyobraź
nia. 

Ta posągowość z imaginacji wydo
bytych światów rozsadza realistyczne 
granice w „Klątwie" i „Sędziach", a 
wszechwładnie panuje w późniejszych 
utworach jak: „Bolesław Śmiały". „ L e 
gion", „Noc listopadowa", „Warsza
wianka", „Akropolis" i „Wyzwo len ie " . 

Lecz nie za wymienione utwory ko
chało Wyspiańskiego współczesne po
kolenie i włożyło Mn na ramiona kró
lewski płaszcz „wodza narodu" -— po 
Przybyszewskim; uczyniło sztandar nic 
z iego imienia lub z literackiej obrazo 
wości, lecz z tego hasła, co sięgało po 
trzewia, wydobywając moc walki o 
zmartwychwstanie. 

„Kiedyż zobaczę was zmartwych
wstających, 

w y z polskiej gleby rodzeni polscy 
święci" — wołał, 

„Kiedyż was ujrzę wstałycli w złotej 
dumie,' 

we świętym blasku pvchv nieugię
tych ; 

iść tam, gdzie byli legli bracia rodu, 
na racławickie i grunwaldzkie pola 
i sycić krwią poległych żądzę głodu" 

Wezwanie było jasne, droga wyraź
nie wskazana. Lecz na grunwaldzkie 
pola tylko duch wyzwolony pójść może 
i o to wyzwolenie ducha właśnie z pęt 
oportunizmu i zapatrzenia w grobowe 
próchno walczył twórca „Wesela" . 

Naród mój tak się w przeszłość weśnił, 
Schodził w e wszystkie grobowe piwnice 
z trupami się umarłymi rówlcśnił, 
badał w ich trzewach skonu tajemnice, 
że "sam w tych ciągłych łzach 1 płaczach 

pleśni! 

j(.b 

w coraz dalsze patrząc gro-

w urocztie podziemia ża-

których duch dziś z podłości wzróść 
uie umie do wielkich czynów 
A gdy weźmiecie wy dowództwo na

rodu 
to pamiętajcie, jaka w a s z a do la : 

i starzał, 
by; 

wzrok tężył 
loby. 

Lud ogromny, który niegdyś w ja-
glelońskich granicach pomieścić się nie 
mógł, podobny do posągu skameniałego 
Lota, patrzył w niewoli martwcini oczy 
ma w przeszłość, ulegając wodzom, „co 
przewodzili nad ludem krzykami, gędź-
bami nowe podsycali waśni, samozwań-
czymi będąc prorokami" i tak rósł 
tragicznie zaczarowany krąg: 

Orły, kosy, szable, godła 
PafiY, chłopy, chłopy, pany. 
Cały świat zaczarowany, 
Wszyslko była maska podła 

A gdzież podziały się dawne zwycię
s t w a i le szable, co tak dzielnie siekły? 

Za] ściskał serce Poety i z goryczą 
mówi ustami Chłopickiego w „Warsza
wiance" : 

„huczały nam armatnie gromy 
wulkan bucha i miota pocisków £ r 

ogniach i dymie... Było nam wtedy fj-fo 
cięstwo na imię 1 tylko takie zazna 
hasła, a dziś..." 

Ze złotego rogu Wernyhory, co n' 
gdyś triumf polski głosił światu, V°,L 
siał „jeno sznur" i beznadziejny ^ 
chół codziennej małoduszności. 

W takich chwilach zwątpienia z ^ 
wał się duch ^Wyspiańskiego i z bij"Li 
rzucał pobudkę: -> „Chaosu 
zmierz przestworze 1 pal i depe i . s i euii' 
płuż" — lub w rzewnej modlitwie 
gał : — „Daj nam poczucie siły i P ° 
daj nam ż ywą " . .^y 

W tych ostatnich słowach tkW ' {y, 
istotniejsza treść orlich wzlotów P° ^ 
cklch Wyspiańskiego i naidoskona1 \ 
wykładnik Jego żarliwych tęsk" 0 

trosk o przyszłość narodu. 
Z intuicyjna wnikliwością P r^ 

dział, że Polska powstanie z rneWj' 0 
dobrze skorzysta z daru wolności w „, 
wówczas, jeżeli będzie „ ż y w a " z P%e) 
dobrze skorzysta z daru wolności -

eia siły a pic z materjalnej i polity° z 

swobody tylko. y 

Dni obecne potwierdziły to in»^" 1 ' 
nie najzupełniej. krCs 

Na szczęście już poza nami o K
0 j -

niemocy, samozwańczych zbawców" 
czynny; naród poczuł się wreszcie 
nym nietylko z prawa, ale także z % 
ry w e własne siły i w moc nieU*JŁ# 
Tego, który obudził w zbiorowej 
domości 25 miljonowej Polski sza?"! 0> 
dla własnej wartości i poczucie n' e 

żytej enorgji. uV 

1 tern zwycięstwem wiary i od ro "^ 
nja niocarstwowości polskiej uradu) c 

duch — Stanisława Wyspiańskie-^ 

http://l9.35-y20.00
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Dzi£ i È nasieonvch ! . O M A K U r O VbCZM 'v. Dziś i oni HittinA! 
Epokowe arcydzieło wytw ameryk „United Artisis" opiewaiąct StraSZM PFaWO „PiertifSZgj flOCy", 

na mocy którego magnat miał prawo do nocy poślubne! żon swych poddanych p. t. 

Upajający dramat m łośc i k o c h a n k ó w o o d f u g CALDERONA. 
W rolach głównych: NajpięKniejsza para amantów, porywająco pięUna partnerRa zmarłego RUDOLFA VALENTINO 

V I L M A B A N K Y 
o r a z r a s o w y o g n sty 

R o n a l d O O l . IV! A M 

Film ilustrowany jest śpiewem cygańsKicb romansów wykonv 
wanych przez znaną artystkę 

Z K I E Ł C Z E W S K Ą | 

*,V*\-W > . , , » ' * / 

Począ t ek p r z e d s t a w i e ń o q. 4 SO p. p. 

i żyje! 
Grafolog stwierdza, że gen. 
Zagórski gdzieś sią ukrywa. 
Jedno z najpoważniejszych pism 

'''-niieckieh w niedzielnym numerze 
%«f?o pisma zamieszcza studjum psy-
wfOgrafologiczrfe o losach generała Za-J 
(tyskiego. 
,, W studjum tern znany grafolog wic-
fjedski Schenhamu stw'erdza. iż przed 
•jlkunasłu dniami zjawił sic jeden z 
jfetennikąrzy polskich i okazał mu lisi 
P-pany przez gen. Zagorsk ego z prośbą 
? skonstatowanie, na podstawie charak-

pisma, co się obecnie z tym czło-
rekiiem dzieje. 
. P. Schermatm opisuje, na podstawie 
lSKo dokumentu, losv generała Zagór
skiego od dnia jec-o uwięzienia i kończy 
^newnieniein, iż generał żyje i ukrywa 
. ° w pewnym miejscu, którego nic mo
ja bliżej określić. 
1\ .Oczywiście, byliśmy zawsze prze
świadczeni o tern, iż gen. Zagórski u-
p y w a się gdzieś, ż ywy i zdrów, poda
j m y więc tę wiadomość, dla tych, któ-
r z V interesują się grafologją i mogliby 

Podstawie tegp wysnuć własne dal-
;/";e wnioski. Może z kolei odgadnie ktoś 
'Bejsce pobytu gen. Zagórskiego? 

O p i n j a p u b l i c z n a p r z e g r a ł a . 
Liczniki telefoniczne pozostaną nadal w użyciu 

Ppsłochalcie, fah się to odbywa w V. Ziednoczonych AmeryKi Północnej. 

StoSaczku nakryj się. 
fantastyczny pomysł domorosłe 

go wynalazcy. 

Urząd patentowy zarzucony jest 
W7 i'>żnemi śmiałemi a dziwacznemi 

a mi, o których realizacji nic mo-
K » J cale serjo myśleć. 

-•yły już wynalazki pokrywania ulic 
fklaneini dachami dla ochrony przed p̂szczem, a nawet urządzenia kranów 
W-cznych z bezpłatną wodą sodową. 

Obecnie jest nowy. niemniej fanta
styczny projekt urządzenia czegoś w 
rodzaju mechanicznej służącej. Pomysł 
, t e n polega na tern. że jest urządzony na 
Rynach rodzaj stolika, połączonego z 
"'acha kuchni. 
; Ną stolik ten automatycznie wsuwa

na, się'potrawy po naciśnięcm odpowied-
lllch guzików w pokoju przez panią do-

poczem stolik wjeżdża po szynach 
•'• kuchni do mieszkania. 

' Czy realizator bajecznego stolika 
rNakryj się I " zrobi interes — jest rzc-
:za. wątpliwą. 

S Z K O Ł A T A Ń C A 
-V. Liońskiego T S U S ) 1 

Od g:udnia rozpoczynają się nowe 
komplety oraz lekcie praktyczne. 

Pisma onegdajsze przyniosły wieść 
hjobową, iż liczniki telefoniczne pozo
staną najprawdopodobniej nadal w uży
ciu. 

Dyrekcja PAST -y czyni heroiczne 
wysiłki by postawić na $ wojem i, w y 
czerpawszy swój zapas argumentów, 
poczyna operować przykładami. Powo
łuje się z kolei na wszelkie państwa w 
których liczniki rzekomo c :eszą się po
wodzeniem i choć przeciwstawiają jej 
inne przykłady wykazujące stan wręcz 
odwrotny, nie daje pod żadnym pozorem 
za wygrane. 

Ostatnio PAST-a powołuje się przy 
okazji utrzymana liczników na Ame
rykę. 

— Czyż niema też liczników i w A-
meryce? — odpowiada na wszelkie za
rzuty. 

Ozy wiście są! Ale ustrój telefonów 
w Ameryce tak się ma do ustroju telefo
nicznego w Polsce, ja'k nprz. samochód 
Forda do wiejsk ej naszej bryczki. Nic 
są to żarty, lecz fakt oczywisty. 

W Ameryce telefon stał się koniecz
nością życia. Służyć sprawnie jaknaj-
większej liczbie abonentów i służyć po 
najtańszej cenie — oto ideał, który w 
Ameryce stał się rzeczywistością. W 
Ameryce szczycą się telefonem I nic bez 
racji. 

W Stanach Zjednoczonych towarzy
stwo telefoniczne wykazało w dniu I 

lipca b. r. 16 milionów abonentów po 
siadających wł isne aparaty. Własne, bo 
z chwilą zainstalowania aparatu u abo
nenta, przestaje on być własnością to
warzystwa, a staje się 

prywatną własnością abonenta. 
Abonent ma prawo wyłączyć się z sieci 
telefonicznej na kilka lat bodaj — tele
fon pozostaje u niego na zawsze. 

Jest to tembardzJej zdumiewające, 
że założenie aparatu 

nie kosztuje ani grosza. 
Poproslu wystarczy złożyć deklarację 
i towarzystwo bezpłatnie Instaluje apa
rat, nie pobierając za 'to żadnej zapłaty. 

Opłaty zasadnicze w Ameryce mc 
istnieją. Są liczniki, które wykazują ilość 
przeprowadzonych rozmów i za to się 
płaci. Opłata zaś za rozmowy jest tak 
minimalna, iż w naszych stosunkach nie 
wynosiłaby więcej nad pół grosza. 

Miljonowa rzesza abonentów prze
prowadza dziennie ponad 

160 milionów rozmów. 
Oto w czem tkwi źródło zarobktów to-
yyarzystwa. 

Duży obrót — mały zysk. Telefon 
amerykański stał się kolosalna s'ecią, 
łączącą wszystkich ze wszystkimi. 

Nic dziwnego tedy że na takich wa
runkach zakładają sobie aparaty wszy
scy, którym są one potrzebne. 1 dyrek
cja telefonów w Stanach Zjednoczonych 
nic zasypia na laurach. W ciągu trzech 

S w e t n i e p o i n f o r m o w a l i ! 
Marsz Piłsudski bawi obeeme w... Parvzu 

Chochliki drukarskie zdarzają się 
wszędzie, w każdem piśmie. N ema bo
daj dziennika na kuli ziemskiej, w któ
rym chochlik nie płatałby od czasu do 
czasu f-gla. 

Oczywiścc , są to przeoczenia drob
nej narury, na Wtóre nic należy wogóle 
zwracać uwagi, a mimo to czytelnicy 
natychmiast telefonicznie sprawdzają u 
nas. jak się rzecz przedstawia w istocie, 
nagabują nas i czynią nam uwagi. 

Ciekawe wobec tego. jak czytelnicy 
zareagowaliby na fakt następujący któ
ry świadczy o zupełnej ignoracji wiel
kiego dziennika europejskiego. 

Leży przed nami jedno z najpoważ
niejszych pism niemieckich „Vosslsche 
Zeiuuig", z datą 21 listopada b. r. Pismo 
znane i poważane. 

A j j to w dodatku ilustrowanym za
mieszczona jest fotografia z uroczysto

ści wręczenia marszałkowi Piłsudskie
mu najwyższego odznaczenia francus-
k'ego „Medaille Militaire'". 

Fotografja przedstawia chw lę, kie
dy po akcie wręczenia medalu, marszał
kowie Piłsudski i d' Esperey prz.'chodzą 
przed frontem gençralizacji polskiej. Z 
boku na kon u siedzi pułkownik Wienia-
wa-l>ługoszows'kii. 

A u don pod fotografia napis: , Der 
polnische Marschall Piłsudski beim Be
such in Paris", co w doslownem tłu
maczeniu oznacza „Marszałek Piłsudski 
w Paryżu". 

Czy to nie dz'wne i śmieszne zara
zem? Cóż można sądzić o takim fakcie 
W jednym z najpoważniejszych dz'en !-
ków europejskich i cóż wobec tego zna
czą drobne chochliki drukarskie, jakie! 
nieraz zdarzają się przez przeoczenie w 
naszehi piśmie? —S.— 

najbliższych lat zamierza z liczby 16 
miljonów abonentów wznieść się do 
20-tu. 

Każda rodzina, każda bez wyjątku 
— a więc także najskromniejsza — po
siadać będzie w przyszłości syyój wła
sny telefon. 

A jak te aparaty są obsługiwane? 
Nietylko szybk'ie połączenia, ale także 
zapobieganie uszkodzeniom i omyłkom, 
instalowanie natychmiast, w ciągu jed
nej godziny nowych aparatów w razie 
zepsuć a, odzywanie się błyskawicznie 
na wszelkie słuszne reklamacje — oto 
plon pracy dyrekcii telefonów. Oto jej 
triumf i potęga. 

Liczniki? Tak są liczniki, ale nłc ja
ko instrumenty wyzysku i drożyzny, 
lecz jedynie jako organ umiaru i kontro
li. W ten sposób pełnią poniekąd poży
teczną rolę. 

A u nas? Dajcie nam to samo. od 
daje dyrekcja telefonów w Ameryce, — 
bezpłatne instalowanie aparatów, znie< 
sienie opłat zasadniczych i cenę pół gro
sza za jedną rozmowę, a z chęcią tc licz* 
niki przyjmiemy i obdarzymy je pełnem 
zaufaniem. 

Niech PAST-a trzyma się tej samej 
zasady: duży obrót — mały zysk, a 
wówczas nie będzie potrzebowała wską 
zvwać nam żadnych przykładów. P.^zy 
dzisiejszym stanie rzeczy powoływanie 
się przez PAST-ę na Amerykę — to sa 
poprostu kpiny. S. 

tXKXXXKKKKK*XKttX! 
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SOVYMA 
K M Ł e.i. , WwìFB)/ 

" Ä ^ A P E LAMA", 
Jutro premtera! 
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Ł ó d ź p o p o ż y c z c e s t a b i l i z a c y j n e j . Wiadomości gospodarcze 
i i . 

Bez żadnych zastrzeżeń z nieugiętą 
srogością. rozpoczęto nagle przeprowa
dzać egzekucje podatkowe. 

By ł czas spadku marki polskiej, kie
dy można było mówić o złej woli podat
nika: każdy bowiem dzień zwłok: 
zmniejszał ciężar wymierzonej daiuny. 
Ale właśnie wtedy — rzecz dziwna, nie 
znano i nie stosowano u nas srogcści 
fiskalnej. 

Dzisiaj, gdy waluta nie wykazuje wa
hań, a od niezapłaconego w terminie po
datku pobierane są horendalne odsetki, 
zwłoki, kupiec, który posiada pieniądze 
a nie płaci podatku, musiałby chyba po
stradać zmysły. 

A wiec jeżeli niema złej woli, to ist
nieje faktyczna niemożliwość zapłace
nia daniny, z powoda ubóstwa podat
nika: 

A jakit* na to lekarstwo? 
Skarbowosć jest najbardziej skom

plikowaną dziedziną administracji pań
stwowej i probierzem jej racjonalność;, 
jest nietylko chwilowa suma ściągnię
tych podatków. 
Przecież można budżet zamykać bez de

ficytu, a nawet przez szereg lat powięk
szać chociaż stan gospodarczy kraju nie 
pozwala na to. 

Czyż mato mamy na to przykładów 
w historji? 

• P r z y doborze metod, zmierzających 
do zapewnienia skarbowi wpływu jak-
najwuększyck sum podatkowych są dwdc 
ewentualności. 

Jedna racjonalna — to rozsądny Wy
miar podatków. Daje on przemysłowi 
możność rozwinięcia się. Wówczas to 
krzepną stare przedsiębiorstwa, powsta
ją nowe, a iw rezultacie — mniejsza sto
pa podatku daje o wiele lepszy wymk 
fiskalny. Nie chcę mów ć już o tem, że 
racjonalny system podatkowy jest naj
lepszą przynętą dla kapitalistów zagra
nicznych do zakładania nowych zakła
dów przemysłowych. 

Tymczasem fiskalizm polski obrał 
przeciwną metodę. 

Fiskalizm, który nie zastanawia się 
nad tem czy z roku na rok powstają no 
we placówki przemysłowe i handlowe, 
a stare utrzymują się na powierzchni i 
czy się rozwijają, czy też utknęły w 
swym rozwoju — jest burzycielską i 
rrszczącą sitłą. 

Każdy warsztat pracy — to część 
majątku narodowego — powołanie go do 
żyda — to suma wielkich wysiłków, to 
owoc inicjatywy. Zdobyta kiijenteła, re 
tjoma orgamzacja, doświadczenie kiero 
wnicze, wyrobione kredyty i tyle innych 
nieuchwytnych nieraz czynników, to 
prawdziwy majątek społeczny. 

Fiskus, zabierając płatirkowi towar, 
niszczy i rujnuje warsztat pracy. Ze 
jsprzedaży licytacyjnej towaru uzyskuje 
się grosze, prawdziwy majątek,. ów 
..fond de commerce" przepadnie bezpo
wrotnie dla zrujnowanego podatnika, dla 
?karbu i dla kraju. 

W stosunku skarbu do naszego prze
mysłu poruszyć chciałbym jedną bardzo 
dotkliwą bolączkę. Jest nią rozpanoszo-

1 ne w niebywały sposób przemytnictwa. 
Co robi nasze Ministerstwo Skarbu, 

które z taką nieustępliwością ściga zu
bożałego podatnika? Kto mógł dopuścić 
Jo tego, aby plaga przemytnictwa roz
rosła się do tak potwornych rozmiarów. 
Dlaczego nie słyszymy nic dotąd o za
rządzeniach £ wysiłkach zmierzających 
do ukrócenia tego zła, 

O We chodzi o manufakturę, to prze
cież można plombować sztuki towarów 

oclonych, aby umożliwić również kon
trolę wewnątrz kraju. 

Ileż nowych fabryk mogłoby pow
stać, wiele robotników znalazłoby zatru
dnienie, gdyby przemytnictwo zostało 
zduszone. 

W związku z przemytnictwem, p.e-
chaj mi wolno będteie podkreślić rolę, ja
ką dla rozwoju rodzimego przemysłu o-
degrać winno społeczeństwo. 

Pozbądźmy się wreszcie nieuzasa
dnionego nłczem przesądu, że towar pol-
sk'gorszy jest od zagranicznego. 

Był czas kiedy na naszych rynkach 
eksportowych panowało przekonane, że 
Łódź konkurować może tylko w tkani
nach grubszych — ordynarnych, tak 
zwanych wigonjowych „manipulowa
nych". 

Dzisiaj nietylko, że należy to do prze
szłości, lecz, o dziwo, niektóre fabryki 
angielskie i ausitrjadkiie, ,'^nkumją z na
mi na rynkach eksportowych towarami, 
opatrzonemi w stemple I marki, łudząco 
do polskich podobne Oczywistem jest 
dlaczego to czynią. 

Czas w'ęc najwyższy, aby konsu
menci polscy uświadomili sobie wresz
cie, że polski wyrób nie jest gorszym od 
zagranicznego. 

Przesądy te do dziś djtia u nas poku
tują z jednej strony dzięki przemytnic
twu, z drugiej wskutek stanowiska czę
ści kupiectwa, no f fatalnych ciągle wa
runków kredytowych w kraju. 

Rozpatrzmy jaki może zachodzić 
przyczynowy związek, pomiędzy tęmi 
pozornie tak różnemi zjawiskami. 

Skoro zagranica zalewa nas ogrom-
uemi ilościami towarów przemycanych, 
to jasnem jest, że wewnątrz kraju pra
cować muszą liczne zastępy ludzi, nad 
zbytem tej kontrabandy, a co zatem 
idzie, nad zahamowaniem sprzedaży ro
dzimych, wyrobów. Wmawia się więc 
w konsumenta, że pochodzenie zagranlcz 
ue towaru jest oznaką jego wyższości 
nad wyrobem polskim, podsyca się nie
realne uprzedzenie i w rezultac !e kon
sument kupuje towar nieraz droższy i 
llchszy, lecz... zagraniczny. 

A ktrpieotwo nasze? Chętnie prowa
dziłoby wyroby polskie, jako tańsze 

i lepsze, ależ cóż, skoro polski fabrykant 
me może udzielić dłuższego i otwarte
go kredytu, bo sam z niego nie korzy
sta. Jest to jednak najbardziej istotny 
czynnik dla kupca, gdyż własnemi środ
kami obrotowymi dysponuje zaledwie 
arystokracja kupiecka. 

Tymczasem dostawca zagraniczny 
daje ten upragniony kredyt, na dogod
nych warunkach. Czyż można więc się 
dziwić, że kupiec nasz skwapliwie ko
rzysta z okazji? 

A skoro kupiec posiada u siebie to
war zagraniczny na składzie, to przecież 
musi się starać, aby nie* leżał on u niego 
na półkach. Chcąc niechcąc, staje się a-
gentem < stronnym rzecznikiem obcego! 
przemysłu. 

Mam nadzieję, że skoro pożyczka 
wpłynie z czasem na poprawę fatalnych 1 

warunków kredytowych, fabrykant pol
ski wytrąci z ręki tę broń konkurencji 
zagranicznej. 

Obecnie obowiązkiem każdego pa-
trjoty jest uświadamianie szerokich mas 
społeczeństwa jak sprawy stoją, i czem 
są naprawdę wyroby polskich fabryk. 

Wreszcie — ostatni z wymienionych 
na wstępie trzech czynników — -Do sam 
przemysł. 

Mówiąc o nim, mam na myśli tych 
ludzi, którzy na czele przemysłu stoją 
i nadają mu kierunek. 

Jestem przeświadczony, że istnieje 
u nas w Polsce, w : ele talentów, wiele 
ludzi, o wybitnych zdolnościach, — któ
rzy dotychczas nie młełi szans do ich w y 
kazania. 

Rozbudzi jc pierwszy podmuch lep
szych warunków gospodarczych. Ufam 
niezłomnie, że nadchodzi renesans go
spodarczy dla Polski, włerzę że zjawią 
słę zastępcy Stelnkellerów, że ster rzą
dów ujmą w dłoń nowi Dnroy-Lubec-
cy, twierdzę, że gen : • . iy, talenty 
zjawiają się zawsze . ,dzie dla roz
woju istnieje podatna gicba. 

I dlatego z ufnością oczekuję lepsze
go jutra, na które tak długo już czekać 
nam przypadło. 

OSKAR KON 
Prezes zarządu S. A. „Widzewska 

Manufaktura". 
• I 

Rekord przemysłu łódzkiego. 
Konsumpcja węgla górnośląskiego zwiększona 

o 116 oroc 
Łódź zwiększyła o 116 proc. konsumpcję węgla górnośląskiego, w porów

naniu do września 1926 r. W okresie od stycznia do września 1926 r. sprowa
dzono 152.051 ton węgla górnośląskiego, a w tym samym czasie w r. b. 329.286 
ton t. J. o 177.235 ton więcej, co odpo-włada wzrostowi o 116 proc. 

Jest to najwyższy odsetek, jaki wykazuje Łódź, z pośród wszystkich innych 
krajowych odbiorców węgla górnośląskiego. 

G I E Ł D Y . 
URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWEJ 

z dola 28 listopada 1927. 
GOTÓWKA: Dobry 8.88. CZEKI: Holnildja 

360.25, Londyn 43.49. Nowy Jork 8.90, Paryż 
35.08, Szwajcaria 171.88. Wiedeń 125.72. Kopen
haga 238.95. 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY ZASTAWNE 
Dolarówka 63.25, Pożyczka dolarowa 81.50, 

10-proc. pożyczka kolejowa 102.80, 103, 5«proc 
pożyczka konwersyjna 66.50, 5-proc. pożyczka 
konwersyjna kolejowa 62.50, 63, 8-proc. listy 
zastawne Banku Gospodarstwa Krajowego 92, 
93, 8-proc. listy zastawne ziemskie zł. 82.50, 
4 i pół proc listy zastawne ziemskie zt. 59, 59.15 
58.75, 4-proc. listy zastawne ziemskie zt. 53, S-
proc. listy zastawne m. Warszawy zł. 81.50, 
8050, 5-proc. listy zastawne ni. Warszawy rf. 
6.50, 8-proc. listy zastawne ni. Lodzi 80.50, 60.25, 
10-proc m. Radomia 90-

AKCJE. 
Bank: Dyskontowy 130, Handlowy 123, Polski 

155, 156.25, Zachodni 28,90, 29,25, Zarobkowy £8; 

Silą i Światło 99, Cukier 89 80. Węgiel 114, 
ri3.50, Nobel 44.50, Cegielski 50. Lilpop 38.50. 
Modrzejów 9.40, Pocisk 3.05, Rudzki 54.25, Sta
rachowice 69.25, 70, 69.75, Ursus 13.75, Zawier
cie 36.75, Żyrardów 17, Borkowski 3.80, 3.83. 
Spirytus 37. 

A R A R A T 
Artyst. TerUr KamoraSno-Reurjowy 

DZIŚ U W i e l K i P r o g r a m 
- P . t. ~ 

„Muzynlta wydana" 

KONFERENCIA NIEMIECKICH BANKÓW 
HIPOTECZNYCH. 

Berlin. 28 listopada. 
W dniu wczorajszym zakończyła się * 

Franklurcle n/M. dwudniowa konferencja dy' c*' 
torów wszystkich niemieckich banków hipoj*' 
cznych, zwołana z inicjatywy Wydziału banKO-
wośd hipotecznej Centralnego Związku N , c ' 
mleckich Banków i Bankierów. Celem kontC-

rencji nie było bynajmniej powzięcia konkrt* 
nycti postanowień, lecz raczej wymiana pot®? 
dów na najważniejsze obecnie problemy banK0* 
wości hipotecznej. , 

Mowa wlec była o przyszłym typie Hsw* 
zastawnych,, przyczem głównie przedmiot" 
rozważań byl powrót do typu listów 8-projtf»" 
towych, które wobec zmienionych stosunków 
na rynku kapitałów zdają się być najodpo*1^ 
dnlejsze. Po ostatniej podwyżce wynosi j 1 0 ' * 
raalna stawka boniflkacyjna 1 1 pół proc J 8*, 
wyjątkowa stawka, stosowana jedynie dla 
kiego kręgu pierwszych odbiorców, u w 3 7 ^ ' . 
być może stawka 1 i trzy czwarte proc. N&r 
wyższą Już jest stawka 2 proc, stosowana 
łącznie dla bardzo ograniczonego, koła scisljj 
bankami hipotecznymi związanych wielkich 
ków i domów bankierskich. • 

Jest jednakże publiczną tajemnicą, iż sta»"_ 
kl te częstokroć bywają na wolnym rynku Prir" 
kraczanc Wina to stosowania praktyki w>'d?v 
wanla pożyczającym ua hipotekę ltstów zastąp' 
nych w naturze. Pożyczający muszą się 
dzle zobowiązać w takim wypadku do sP r^jj 
dawania listów tylko za zgodą odnośnego bai» 
hipotecznego, faktycznie jednakże nlezawsze 1 

bowlązanla tego dotrzymująi ale przeciwnie ^ 
rają się listy swe zrealizować za wszelką cen* 
Tom sio tłumaczy fakt przekraczania oficjale 
stawki bonlfikacyjnej. 

MIĘDZYNARODOWA KONFERENCJA 
JEDWABIU W MED JOL A NIE. 

Rzym, 28 listopada-
W pierwszych dniach grudnia odbędzie s '° 

w Mediolanie międzynarodowa konferencja r 
dwablu. Udział w niej weźmie około 70 deleS3' 
tów z Francji, Włoch, Niemiec Anglii, Sż*W' 
carjl, Czechosłowacji, Polskj i Hiszpanii. K 0" ' 
ferencja ta będzie w no*onni stopniu dalszy' 
ciągiem prac II Europejskiego Kongresu Icdwą* 
biu w Mediolanie z czerwca b. m. Zajmie wv 
ona m. In. kwcstją nowe utworzonego MMz5,^ 
narodowego Związku Jedwabnego oraz 
stją ujednostajnienia nomenklatury celnej d»a > 
dwablu i wyrobów jedwabnych. Przewodni' 
czyć będzie Prezydent „Federatlon Internatlon* 
de sole", Etiennc Fougcrc (Lyon). 

FUZJA DOMÓW TOWAROWYCH W AN&I& 
Londyn.:28 listopada. 

Debenhanis Ltd. przejął wspólne z Ans*"1 

Frlars Trust większość zwyczajnych akcji D"*" 
nery Trusfu. Śfuzjowanle w ten sposób *K 
sielskie domy towarowe zatrudniają kapitał 
miljonów funtów szterlingów. Dokładne 
runkl przyjęcia akcji nie są leszcze narazle-uja . 
nlone. Drapery Trust powstał •>. roku 1^5J 
obejmuje 26 różnych domów tu... uwych * 
Londynie I na prowincji. Pebanlianis założo° y 

został w r. 1905 w celu przejęcia interesów D*" 
banbams ct Froebody oraz Debenhams et 
a od tego cwsu przejął cały szereg wielka -

domów towarowych w Londynie (ra. In. Maj* 
shal et Sncllgroye) i w miastach prowincJ* 
nalnych. 

AMERYKAŃSKIE ZWIĄZKI PRACOWNICZA 
ZA 5-GODZINNEM DNIEM PRACY. 

Now.York, 28 listopada. 
Prezydent Araetican Federation of.LaW"' 

William Gronn, oświadczył, iż związki praco** 
ników zdecydowały się przeprowadzić 5-godzijr 
ny dzień pracy. Produkcja maszynowa umoz'.1' 
wla, zdaniem jego, uskutecznienie spo!e« : n i e 

niezbędnego skrócenia czasu pracy. 

ZUŻYCIE W Ę G Ł A W POLSCU. 

W 1925 r. spożyoie węgla na głow* 
ludności w Polsce wynos ło 0.77 toi'» 
Polska stała na trzecim miejscu od ko-î  
ca, w wykazie największych konsuin^"1* 
rów Europy i St. Zjednoczonych. 

W r. o. kwota ta podinesle się "5 
0.99 ton na głowę. Mniejsze spożycie <£j 
Polski wykazywać będą: Szwecja 0.?* 
ton, Austja 0,80, Norwegja 0,70 1 Rosł» 
0.11 ton. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Liverpool, 26. 11. Bawełna amerykaA^ 

Otwarcie: styczeń 10.61, marzec 1058, maj 1 ° ' ^ 
Upiec 10.49. Zamknięcie: styczeń 10.62. luty >0-?, 
marzec 10.5a kwiecień 10.55, maj 1057. częj, 
wlec 1052, lipiec 10.49, sierpień 1059, wf*C s ^ 
10.28, październik 10.18, listopad 10.62. grudzl*1-
10.61. , u . 

Nowy Jork, 26. 11. Bawełna ameryka*^ 
Otwarcie: grudzień 1950-52, Styczeń 1952—?;' 
marzec 19.70—74, maj 19.87—91, lipiec 19.80-*'.; 
październik 19.31—33. Środkowe I: grudki 
19.37. styczeń 19.36, marzec 1956. lipiec l ' - ' * 
sierpień 19.70. paidzlernik 19.23. Zamknie'3''' 
grudzień 19.32—35. styczeń 1952—35. rnar^. 
1953-56, maj 19.73—75. lipiec 19.70, sler!" 6" 
19.49, wrzesień 1935, październik 19.16—16- _ 

Aleksandria. 26. H. Bawełna egipska. 
kellarids: styczeń otw. 35.30. zamk 35.29. *SS 
rzec otw. 35.80. zamk 3558. maj zanik. 
stopad zamk. 35.85. Ashmouni: luty otw. sJ*jE 

lJoczątck 9 15 w, Kata czynna od g 5 pa. 

zamk. 27.28. kwiecień zamk. 2753, paździen 
zamk. 27.03. grudzień OrW 27.03, zamk. 26.92. 

Nowy Orlean. 26 11. Bawełna amerykańs^' 
Loco 19.38, styczeń 19.46—48, marzec 19.66—%' 
maj 19.81-82, Upleć 19.70—7J,' pnSdzJettrfJc 
—08, grudzień 19.33. 
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Zrzeszenia kupców. 
Sekcja detalistów przy stowarzysze-

*' u kupców m. Łodzi (Piotrkowska 73) 
p o c i ł a s c do ministerstwa skarbu z 
ooszernyin memoriałem w sprawie kwa 
Akacji świadectw przemysłowych. Po-
ai.ędzy szeregiem postulatów poruszono 
J°wnJeż sprawę zezwolenia przeds ę-
0 ,°rstwom, posadająm patenty 111 ka-

e8orji na prowadzenie sprzedaży wy-
oopw wełnianych. Postulat ten ma po-

wazne szanse realizacji. 

DyreKc ja Koncertów: Alfred Strauch. Tel. 13-8 

w . Specjalna delegacja sekcji przedsta-; 
wicieli handlowych przy stowarzyszc-
' l! u kupców m. Łodzi odbyła konferen
cję z dyrektorem departamentu mmi-
^erstwa skarbu p. Koszko. któremu. 
Podłożyła szereg aktualnych postula-
py- Dotyczyły one w pierwszym rzc-j 
. . w y s u w a n y c h już wobec czynników , 
.prodajnych spraw inkasa, składów 

. n sygnacyniych oraz podatku o d p r o -
i. 

S A L A FILHARMONII . 
J U T R O 

przyjeżdża światowej stawy 

BALET WIEDEŃSKI 

K W wyniku dłuższej konferencji dyr. 
>°szko oświadczył delegacji, iż sprawy 
'•Kasa traktować będzie z daleko idą-
y ih liberalizmem. 

W sporadycznych wypadkach inka 
żadną miarą nie będzie przeszkodą 

Początek o godzinie 8.30 wieczorem 

Szczegóły w programach. 

W nofesihu businessmana. 
Łódź, 29 listopada 

„POLMIN", lak donosiliśmy, przystąpi! dc 
syndykatu naftowego tylko warunkowo miano
wicie pod warunkiem uzyskania zgody minister, 
stwa przemysłu i handlu. Obecnie miedzy mi
nistrem przem. i handlu p. Kwiatkowskim a syn
dykatem toczą się rokowania co do podstawy 
na Jakiej przystąpienie „Polmlnu" mogłoby na
stąpić. 

PRZYWÓZ Z ROSJI SOWIECKIEJ pszenicy, 
według obliczeń sekretariatu ekonomicznej 
Banku Gospodarstwa Krajowego, powiększy) 
się ostatnio bardzo intensywnie. Tak więc w 
październiku bieżącego roku przywieziono psze
nicy 12.050 tonn, podczas gdy we wrześniu tyl
ko 3.592 tonn. 

SKÓRY twarde zwyżkują. Poszczególne K.I 
tunki podeszwiane zwyżkowały od 20—40 g> 

W SPRAWIE ŚWIADECTW PRZEMYŚLU-
WYCH Najwyższy Trybunał Adniinlstracyju.\ 
orzekł, że według taryfy przewidzianej W usta-
wic zakłady, mające świadectwa trzeciej katc« 
gorji mogą zatrudniać prócz właściciela najwy
żej jednego dorosłego subjekta najemnego; sko
ro Ilość pracowników jest większa, zaliczyć trze 
ba zakład do drugiej kategorji; ustawa uznaj*) 
stosunek pokrewieństwa o tyle, że pomija p m 
liczeniu tego dorosłego członka rodziny, który 
zastępuje właściciela przedsiębiorstwa. 

$0 

~° Pobierania przez władze skarbowe 
P°clatku z prowizji. Ministerstwo skar-
?K. Wyrazi niezawodnie swą zgodę na 
^tady konsygnacyjne wełny i bawełny, 
\ ^ najbliższym czasie ustalona zostanie 
JJwka podarku p. 3 art. 94. Tak więc 

dłuższym okresie usilnych zabiegów 
™s'tuJaty przedstawicieli handlowych 
r^lazły wreszcie część owo przynaj-
^ n 'c j należyte zrozumienie czynników 
""arodajnych. 
5 l 0 GOOC©e©OOOOO©O©©OOOOOO©Oa 

du. 1 grudnia »927 r. 
>f o godz. 8,30 wiecz. 

!,«•(•. I * a i Juins 

C r O l l C t 
FOLIE-BLEUE 

CHEVALIER PRINTEMPS 
PETITE FLEUR BLEUE 

Wyljcjni Przedstawicldc 
M. Cupnik I S. ItMckl 

Varsovie. Dfug, 50, tél. . 324-90 

E R I K A 

Genialna skrzypaczka 

Bilety na powyższe koncerty sprzedaje w kasa Filharmonii codziennie od 
i! 10'/: do 2 oraz od g. 4 do 7-ej wiccz. 

Dolar w Łodzi. 
W dniu wczorajszym kurs dolara na 

łódzkim rynku walutowym wynosił w 
płaceniu S.88 I pół i 8.89 1 pół w żądaniu. 
Tendencja spokojna. Obroty małe. Ak
cje nie wzbudzają zainteresowania. 

Na wczorajszem zebraniu łódzkiej 
giełdy tranzakcji nie przeprowadzano. , 
3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 ' 

D L A S M A K O S Z Ó W 

M A R S A L A 

F L O R I O 
N A J L E P S Z E W I N O 

D E S E R O W E W Ł O S K I E 
Jenęralni) PnedstawipeUtwo 

Theodor Etti & W. Bergel 
Krakdn, Djiiga 52'/Waton, HOhe Warti 48. 

JEDYNY SPECJALNY (OD U63x EGZYSTUJĄCY) ZAKŁAD 

l e S I & A L I N Y 

ULMARUTQ\V<CZA{D7.{EUto) 6, TEL AV 

Pamiętajcie, że 

ŚNIEGOWCE I KALOSZE 
do naprawy drogą elek
trycznej wulkanizacji 
przy mnją następujące firmy: 

H, Cutman, Narutowicza Nr. 9 
J, Wlndman, Piotrkowska Nr, 35 
W. M a n d « , Piotrkowska Nr. 127 
L. Joab, Nowomiijska 5 
G. Cwajghaft, RzgowsKa Nr. 1 

W ZGIERZU: 
Sklep komis. „ O R Z E Ł " , , 

Walman I Wolf, Piłsudskiego Nr. 1* 
W PABJANlCACH: 

Pracownia obuwia W Korona, 
Zamkowa Nr. 16, 

General Zast na Rzplitą Polską: Zygfryd Bochner S-ka, Dziedzice 

OKAZJA! OKAZJA! 

wykonywam zdjęcia po cenach złażo
nych. Pocztówki od 4 złotych (6 sztuk). 
Specjalny dział portretów (powiększa
nia). — Zdjęcia do paszportów i legily 
macji na żądanie w ciągu jednego dnia. 

L • L A K S 
ul. Zamenhofa 29, róg Żeromskiego. 

Potrzebna 

IT1, 

STENOTYPLSTKA 
polska, pierwszorzędna siła b'egle pisząca na 
maszynie ze znaiomością biurow* ści możliwie 

z brarfiy technuznei 

POSZUKIWANA. 
Oferty z krótkim curri u uin vit;ie sub. .WĘGLA" 

do ad.n Republiki 

S U B A G E N T 
pierwszorzędna siła fachowa, dobrze ustosun
kowany i wprowad/ony w przemyśle włókien
niczym do samodzielnej sprzedaży wełny i 

ódpaakóu 

posauUtwat iy . 
Uwzględnione będą tylko oferty osób z pierw-
szorzędnemi referencjami Oferty pod „l.aine" 
do Biura Ogłoszeń S Puc s, Piotrkowska 50. 

nlerwszorjędna do 
korab, wiadomość 
u Lewkowicza » 'idtrhowśki 4->. 
h m 

i 
i 

i 
! 
I 
I 

pisać uczy K a l i g r a f 
L. B E R M A N 

oraz poprawia wszelkie brzyd
kie charaktery pisma w ciągij 
15 lekcji. Zawadzka 19. fr. 1 p* 

Spółica Akcyjna 
P I O T R K O W S K A Ns 96 

Telefony: 2-59, 8-71, G 72, 9-73. 

B A N K DEWIZOWY 
Oddziały: Warszawa i Sosnowice-

ZAŁATWIA 

IIB-M. DYSKONTO. ZLFĆEIIM GIEŁDOWE 
Przyjmuje 

WKłady Oszczędnościowe 
w walucie Krajowej i zagranicznej. 

GABINEIMO^iMi LEKARSKIM 
3-ra MAS i l LE >VU1S 3 1 0 Ńc.1 

C:iglel .iant 6 m. 3 tot. 4U-63 
Chor. skóry i wilosóur. Leczeni defektów cery. Spe

cjalne masaże lwa zy i ciała Masaże odtłuszczające, Uwi-
wiate .-I so:, e lckm 1'za. Lampa Kwarcowa, EleMrotera-
cja, Sollux. uoiiz. przyj c o t l l u - 7 . Dli i&tyy " ' l 

io l o a i w a za • • dzt.it c'i ru i c i i estctyc/.nci i A ział 
i'i- <<- .- u e> t e i a - pod kierownictwem chirurg:: 

1 

GOOO©^OOOOGGOOeeeCOOOOOOOOOOOOOOOOGc5J 

dilie 1392111! I 
mogące pomieścić 20D wagonów szmat od 

zaraz lub w ciągu trzech miesięcy 

p o s z u k i w a n e . 
Oferty sub ^Magizyny" do administracji 

„Republiki*. 
o o o e o o o c e o o o e o o o o o o G G O o o o o o o o o o o o o o o o c 

http://dzt.it
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L 
D O K T Ó R 

Zawadzka Ne 1 
Telefon N» 25-38. 
powróci ł . 

Choroby skórne, 
włosów, wenerycz 
<iu i moczoplcłowe 
(leczenie światłem) 
lampa kwarcowa 

promieniami 
Rontgena, 

Przyj m. od 9-215-8 
Dla pań od 4 - 6 . 
Oddzielna pocze

kalni. 

Dr. med. 

BRAUN 
Południowa 23 
) tel 40-26 
Specjalista chorób 
skórnych 1 wene

rycznych Leczenie 
$ światłem, (Lampa 
/ kwarcowa 
przyjmuje od 9—11 
rano I od 5—8 p.d 

Dr. med. 

Lubicz 
Ceglelnlana 43 

Tel. 41-32. 
itnsrobT skórne, wr 
INERYCIRID motzoDtciowt 

Leczenie sztucz
nym słońcem wy* 
v> żynowem. 

Przyjmujo od 
g.8 do 1 0 rano 

od 5—8 w. 

for. Grosllk 
Choroby skórne, 

I weneryczne 
Instytut ttimtgeno 

'leczniczy I świot-
leczniczy. 

Lampa kwarcowa 
!Sieja Kościuszki 11 

Tel 6t-7» . 
Przyjmuje od 4—7 

Dr. med. 

' . V I E C J allst* chorób 
'.Hornydi I- wene-
' vcznyclj 1 włosów 
Gabinet- Röntgena 

Swlatlo-leczuiczy 

üi.Piotrkowttat44 
röa tiwangieilcKiei 

Tel. 29-45. 
Przyjmuje; od 8-2 
• D-8. Dla pań ad. 
• !/.ielna poczekalnia 

od 5-6 pp 

Dr. A N N A 

cli iohy skórne i 
kosmetyka lekarska 

Dl. Konstantynowska 40 
choroby włosów 

skóry, u suwan ie 
w ł o s ó w e lektro 
kuagulacją, Dia
termia. Lampa kwar 

cowa Solluic 
przyjmuje od 3—5 

Dr med. 

P R Z E P R O W A D Z I Ł A w 

6 Sierpnia 1 
(róg Piotrkowskiej) 

Tel . 48 62. 
Akuszer ja , chor 
kobiece, wene
ryczne (wyląeznie 
u kobiet) i poiady 
dla kobiet ciężar 

nych. 
UV.-1V. i 3-5? 

niędz. i święta 3—5 

Doktór 

l 
Zadodma Ib 5?. 

Ceglelnlana 19) 
Choroby skórna 

weneryczne 
Leczenie lampa 

kwarcową-
Przy I mule od 

1 do 2-el I 
od godz 4—8 
W niedziela ł świę

ta od 11-1. 
Dla Pań od godz. 
4—5 oddzielna i>o 
czekainla teL 37-70 

Doktór 

Piotrkowska 51. II p fi 
Choroby wenerycz-. 
ne, skórne i włosów 
Przyjmme od 9—12 

i 8—9. 
w niedziele i świę

ta od 9—12 
Dla Pań od 3—4. 

Dr. med. 
r • 

I 
Dzielna Mi O. 

Tel 1 « 28-98-
Choroby skórne, 

weneryczne * mo-
czopłclow*. 
Przyj raa|e 

od 8—10 • ort 5—8 
Leczenie lam-)-, 

kwarcowa 
Oddzielna pocze
kalni-, dla Pań. 

Dr. med. 

Ulli 
Nawro t 7 
telęf. 28-07 

ehoroby skórne 
i weneryczne, 

Przyjmuje od 1012 
i od o-7. 

Dr. med. 
A. MIROWSKI 

O K I I L I S T A 

R sckupisriusz 
oddz ocznsg > pań 
stw szpitala św. 

Łazarza w K «ko-
wie przyjmuje 
Pomorsłta 8. 

tel 57-48 od 11-12 
opiócz wtorków i 
piątków i od 8 - 7 
cod', W Lecznicy 

„Na Wólce* 
Piotrkowska 157. 
od 12 30—1.30. 

LeK - Dentysta 

8. i f 
is 

p o w r ó c i ł a 
przyjmuje w godz. 
4—7. «* iorrkow-
sua 81, tel. 21 32 

L E K A R Z - D E N T / S T A 

f. Horowitz 
przyjmuje w lecz 
nlcy przy ul. Piotr

kowskiej 294 
codziennie od godz 

2—/ wlecą 

Samodzielna 
buchalterłia 

z k' lku letnią prak
tyką, biegła ' ów-
nież w korespon
dencji pragnie za
mienić posadę od 
zaraz. Oferty snb 
,Z W. 100" do adm. 

Republiki. 

Lek.-Dentytta 

p. H u n a m 
36 Wschtd la 16 

tcL 41 95 
przyjmuje od 4 — 7 

popol 

Lekarz Dentysta 

Piotrkowska 7 3 
Choroby: ( t b ó w , 
dziąse ł , szczek 
i podniebień. 

Wyrównanie krzy
wo rosnących zę

bów 
Usuwanie zębów 

zupełnie bez bólu. 

Lekarz* 
Dentysta 

l u i i i m 

pizyjmuje od godz 
11-2 pp. I 7 - 8 w. 

Wyłącznie osuwa
nie zębów i 

zahn, ctifaroiczoe 
Cege niaaa 57 

tel. 61-4J. 

L E K A I M L O N T I S T A 

Jattób 

Mill 
Al. Kościuszki 22 
(Piotrkowska 7tł 

II brama) 
tel. 64-24, 
< to di-., pizyięć 

9 r . -7 w. 

moskiewskiego kon 
serwatorium 

wznowiła lektje 
gry lorlenianowej 
Przyjmuje od (0 • 12 

I Od 2 - 5 
W S C N O D N ' A 72 

m. 19 

Na raty tanio 
FiranM-kapy. story 

katary, obrusy, 
chustki, białe to w* 
ry. b F L I Z N Ę mesiin 
i damską poieca 

..Kredyt" Nawrot 1 

Na raty tanio 
Gotowe pa ta męs

kie, towary na 
ubrania pa ta i 
suknie poeca 

. .KRdjYT" 
NawiOl 15 

B U C H A L T E R I E 

nowoczesną korep 
pandep je bąndlo 
wą (polską i nie 
i;!.- 1. 11 stylistykę, 
stenogr fię. pisanie 
na maszyn .- im- lu
dą posoieszm ułat
wioną uczy Piotr
kowska 79 m 7. 

Miody energiczny 

majster 
tttachi 

: l''.;'- Tl 
zr znajomością księ 
gowosel isbiycznej 
postukują niiicy Ja 
ko pom jcnll;. iVy-
maijania skromne. 

Łaskawe oferty do 
sdm „RcDiiui l.i-

snb "Majster 30J" 

poleca pończochy, skarpętlił, ręki wlczkl, reformy lertwabne 
i wełniane, bleliz ę loegerows^ą I t. p„ wszystko w pierwszo

rzędnych gaiurkach po cenach fabiycznych. 
Najmodniejsze kolory i odcienie stale na składzie. 

PIOTRKOWSKA 110. 
(W P O D W Ó R Z U ) 

L E C Z N I C A 
'okurzy specjalistów gabinet denty 
— styczny trzy Górnym Rynk i. 
P I O T R K O W S K A 2 9 ł , tel. 22 8° 

p fzy nrzysianku iraraw. oabjaiicklchi 
nrzyimuje chorych w chorobach wszyst • 
kich speciatnnścl nd q. 10 rano Jo 6-ei 
no poł. Szczeolenie ospy. analizy (ino-
*zu. kału, krwi nlwocm etc) operacie 

ooatrunki. 

Porada 3 złote 
Wizyty na mieście 

Zabiegi i operacie od umowy. Kąpiele 
świetlne. Ńaświe'lania lampą kwarco

wa Roentgen, lilektr vzacja Zęby 
sztuczne, korony ziote. platynowe 

i mc sty 
w* niedziele l święto do godz 1 poool. 

P r z y i m u e się 

M U N D U R K I 
l płaszcze uczniowskie ze wszy 
stkch szk6ł, w znanej pracow
ni krawiecktej M. Migdał, Łódź 
Gdańska 59. Ceny przystępne. 
Uwaga: z własnych i powierzo 

nych maberiaiów. 

K U R S T A Ń C A 
Za 12 zt. wyu'ram cały kurs 
tańca. Wpłaty czcśriowo zapisy co 

dzci nic. W szko l e tańca, 
U L . P O Ł U D N I O W A l i r . 10. 

Kora rozpoczyna się 3 grudnia rb . 

F r y d w a l d . 
Dr. med, 

P. Markowicz 
przyjmuje P i o t r k o w s k a 124 

r i a p - 3 5 . 
qA 3-—7; w nied* 1 święta od 11—1 

CHor »bv skóry • w ł o s ó w 
Leczrnie defektów cery. masaże, elek 

t "terapia 
Gabinet kosmetyczny 

Bil zimna. Drzew ewu i wilgoci 
n»|l»;p--'n '-i. najtańszym i es etyc nyra 

chroniącym środkiem teki 

wała ko orowa do ok en w talkach 
oraz Wołki 1 

Dp nabycia w skład.1 en aptecznych, 
Firma „ S » L U S " u l Ceglelnlana 68, 

tcefon 61-36 

I Z R A Ć L I C K I E M 4 Ł Ż E . H S R T V 3 1 
i.'.!.!, .i piawny 1 rew ia> usiąUiwy 0 * 
Siadły w Berlinie (!• dzianini. obecn e 
przrjścl v.-o bawiący w Lod^i. lat 30, 
inteligentny, nrjysiojny, msutny kupiec 
pi»iji|if zawrzeć mv.-jlcIi malzcii-.ui lylUo 
•1. przystojną I N T E L I G E N T N Ą panną o od 
powied : j w j Kształceniu 1 majątku, 
m £1 wie sam dzielną, lówmet młoda 
wd>nva potądana I'm-1 o składane c-
i.--t z totograijsmi w pełnem ząufamu 
.ntc,>rzy.cnr. zostaną dyskietme zw ó^u 
ne) do adm. .KrnuhliKl'' pad .Ideal" 

Grand-Peasjooai 
„PODOĘBiNA" 

|C}t na sezon |e)nl >9.'& rpku do wy
dzierżawienia. — Poważni rehektanci 
-•'•<.: 1 •:.i naot.yłii. piśmienne oterly: Lód4. 

r.'v 1 iI-a |m,C:/Imv>.. « 2:1 4. 

Z O A A T O N V z o s t a ł , p o ^ j f e l 
zawierający 80 doi. -raz kwil inkasowy 
Banmi Su. Zatobkowycli z dn. il 
Ni ,88 9 na 703 a 

2 weksle p" 557.50 dolarów z wyst, 
l.iujL' na zjec A Yv\\v płaine w war
szawie dnia 1-».. Lutego i 1-go Marca 
1928 roku. 

1 weksler z wyst. Ch. Wiener, na 
ijec. iit, !.:> i.'.-h'.t. V na /ł. 2H, płatny 
3,-12.-27 w Łódzj, 

I weksel z wyst Izrael Jeger na 
<lec HcrszKowicz l Ltonowski na 101 

zł., oi. ow.-li.-i'/ w Lodzi. N niej6tym 
unieważniam lakowe. Uczciwy znala/c* 
sochce zw ócić zs wynagrodzeniem d j 
Se, ErKnstei Kilińskiego 19. gdyz me 
M A J Ą dla nikogo żadnej wattoic i 29 

Tula F u t e r 
przeniesiony 

z ul. Nowomieiskiei 27 I ul. 

N 0 W 0 M i E J 5 Ä 4 5 , 
( sk lep f rontowy) Tel. 46-uu. H 

J. OpałowsR' . n 

8a znnść automo-
billścl Licznik 

[Cosmos 'anio do 
sprzcdan n Al Ko 
śc!t»s'ki 11. m fi. 

iłhłopca pos-u -uje 
I Fabryka Luster 

Gdańska 42. 
Tkanii dziur w 

garderobach-
jedwabiach V s*' 
nia sztuczna. 

Lokale 

olrzehna ''dolna i kowska 92 
:>..m n. fina 

panna do p acown 
su ien Nariitowi 
cza 50. m 26. 

B 
uchaHcr biłansis masaże, 
ta, z"awca äpraw 

AK U S Z E R K A Pip^' 

wa Piotrków-J 
ska 132 przyjtnu)e 

1 zamowenia oraz 

Foko) umeblow ny 
czysty słonecznv 

z centr ogrz do 
wynajęcia Piotr 
kowska 211 tn 7, 

9-11. 3—5 29 

ul. Żeromskiego 29, r s z , 
poleca nok >ie sło
neczne komfortowe 
ciepła I zimna wo
da w okojnih. Ku 
chnla wykwintna 3n 

M I E « Z M A N I A 24. 

W I L L A 
w Rudzie Pabjanickiei, mu.owana, w 
pięknym ogiod/ic owocowym niepodle-

paiąca dekretowi 
tanio do sprzedania. 

Wiadomość: Andrzeja 43, o p. Miliń-
Sklego 1 p ctro, front od 1—6-cJ 29 

akop'ine Pensjo 
nar .Wierchy' 

poleca słoneczne no 
ko|e. Kuchnia 
kwinttia Ceny 
s ępne. 0 

Z pokoje z kuchnią 
umebl. od zaraz 

do wynajęcia Ka
ni cnna 2 w szkole 

wP* tt̂% MT mT% 1 a M Crontowv pokój 
• m m U m m 1 mebl. dla he Z-

d ietnego matten* 
stwo. Gdańska 35, 
m. 7. 

elegancko umeblowanego w środm eś<-<u. 
z utizymamem luo bez, przy inteligent

ne) rodzime 

p o s z u k u j e 
młode małżeństwo. 

Szczegółowe ofeny sub.; ,M. A. 111* 
do admin, Kcpuoliki 1 

W s p ó l n i k 
czynny fachowiec z kapitałem 50,00Jzł. 

potrzebny 
d'» rozszerzenia rlomzc .irosperulącei 
fsbiyki pońcsoch Ofety pod X D 
przyjmuje Buro Ogłrsreń S. Fuchs, 

lotikpwska 60 

Po uój urncbl do 
wyn jęcia. Prze

jazd 19 m. 16. 

Poszukuje małego 
skromnie ' « " . li

towanego pokoiku 
u intcllg. ludzi- Of 
sub n kromna 35 
,do adm Rep. 

od i do 3 metiów diuguś.i roooczej 
oraz WIERTARKA (Boarmaschinej— 
p o s z u k i w a n e . ZgłosZeoia uprasza sie 
męiow.I do Burysżowskiei Apretuiy • 
Drukami, Öorysza Ni» 29 Telefon 19-74 

P O W Y O lE IŹAWIE f l lA 
w celitrum miasta, kom iletme urządzo 
na, o 20. warsztatach an (tels'Mclu z 
wszelkieml poniocniczemi maszynami 
Ofeny r>un .393* do admln. Re>unliki 

Obucie firanki! 
swetry, palta 

męsk<e bieliznę, 
man fok ti'n na ra
ty Unio .Kredyt 
Nawrot 15, 1 piętro 
front 16 

Wysntzedaż mebli 
wyściełanych 

otomany, kozeiki. 
K R Z E S Ł A o » Z kom-

i»i• u-.'- ••'•'Ąizen a 
stołowe syiiialkl ga 
onety i saloniki 
najuintei w zakła
dzie i--.;•• T- rsk<> sto 
L A R S K I E M Karola 1, 
i, Gtpała. ll.Xil 

Tkalń a mech.an'cz 
na kompletna 

urządzona w ruchu 
składająca s(ę a. 1 
warsztatów ang el-
skicn różnych sze
rokość z wszystkie 
mi maszynami po 
mocniczemi moto
rem >l. L' r, do sprze 
dania, ćw do wy
dzierżawienia. Of. 
uli .Tkalnią' do 

adm Rep 30 

Ha v v .i -.t.-! Białe 
płótno, lir,ud.', 

koł iry chustki, 
Leon Kuli.i-./...in. 

Kilińskiego 44 29 

Pianina ua do :od 
nych warunkach 

sprzeda;*) ChoiJKcw 
siei. Sienkiewicza 25 

VTA WY KŁA Ti;.! 
l ' .ledwanne, wel 
ni.u-..- i bawełniane 
ifv.ii> Leon Kubasz 
Kin i< 111 r"j• |.: ,-,.,) 44 

atychmiastl dprao 
I dam sklep ga

lanterii z przylcg-
icm mieszkaniu m 
S P wodu cn roby 
bardzo Korzystnie 

L i*. Lausz. Lódż-
GdańsKa 12 TRÓG 

Kons<antyaow <k ci) 

a 16 karakułowe 
mało używane 

kupię- Ulcrty pod 
.Palto" do admin 
Repuhl-k. 

Kuplę okazyinie 
stoli* do maszy 

ny- "iurowej T A N I O 

Of; sub „B. K' 

D n sprzedania 
sklep 2 pokoje 

i lirt.I'. .• Aoramow 
stkjego 27. 

m m m Ä 

rI.trzcbni zdolni 
fryzjerzy datnsk, 

męski l manicurzy 
• u., . I , Piotrkowska 
Ns 144, 

HifciarKa roczna, 
robota solidna, 

ceny przystępne. 
Aleksandryjska 29 
Posnrc*. 

Pos.-.ul-.njc posady 
magazyniera, I " 

kstentka mb aitspr 
dienta. Oferty s » B 
nUcZCIWy do .'..'lin 
H C P U B L ki 

roszukuję inteiig 
l'.'iii; nKi do 2-

k-tniego dziecka na 
gadziny po polu ;n 
żgłpsić się od 3—-8 
Konstantynowska 
30, ni. 35. 

Pou.--.liui: znpelpie 
zdo ne panny do 

haltu kolorowo-rq-
cznego Kon tan ty-
now^ka 3 11 podw. 
poprzeczna of. III 
piętro. 

Starszy chłopiec 
pot -cliny ..a-

gtciniana 66 m 16 
i n"|...i. 

-.-

Fotrzcbny • hłopiec 
do ręcłp go 

wózka t abryica Gilz 
Zawadzka 34. 

Potrzebny chłopiec 
do i. ui.i elektro 

tcebnicin Inż ->.«nlz 
i\lbAsklego 44. 30 

ni 'dy człowiek 
poszukuic ja 

kicjkulw ek p sa y 
może złożyć Kaucję 
kil. aset d <1. ofer
ty sub Kaucio do 
adm RopiiDliki 

poda kowych po 
szukujo pracy go
dzinowej. Kr.y rau 
le zak adanic i zani 
kmęcic ksiąg zesta 
wierne b linsów o 
raz wszelkiego ro 
dzaju kontrolę Ad-
dres: Andrzeja 3 ( . 
m. 10. 

Rrządca rolny, ka 
w.•!.-.•• z kilkulet 

nią p.oklyką obej 
mie posady. Może 
złożyć 1500 zł kau 
cji. Łaskawe oferty 
skł sub .Rządca 
do adm. Rep. 31 

Fryzjer damski z 
półroczną pr*k-

tvką u pierwszorzę 
dnych sił poszuku
je i racy w tnnu-i 
szym Z A K Ł A D Z I C Wy 
magania skromne 
Of- sub J rzyM do 
adm. Republiki 

Potrzebny chłopiec 
do pr ktyki biu 

ro clcktrolechnicz 
Piotrkowska 92 

P> trzeone podręcz 
ne szkolna 27, 

Z 'CL oska, i Krawco
wa 

W le'nia dziew
czynka do u-

stugi icdnego poko 
ju p' / y bezdzictoem 
małżeństwie po rze 
boa, ogłosić się do 
rządcy domu przy 
Bał u c I; m - K y n k u 
Nil 2. 

Przyjmuj* wszelką 
robotę na san-

kowa maszynę ul, 
Piotrk 'wska 231. m. 
3 od 9.30-11. 

ju Zgubione 
i dokumenty 

Zgubiono 6 blau* 
ko wekst P" 

500 zt wyst A i M ' 
Landsbcrger tano*' 
się unieważnia 
2w ot proszę P°° 
adres Rzgów ka 66 

Zaginęła matryku-
ła ze szkoły 

łiochsztajnowej. 
Geni Boasówny. 

Ę C L E W S K I Józef 
Z G U B I Ł L E G Ł Y 

mację fUPP-

Fisze owi Abraffl''* 
w. skradziono o° 

wód osób sty, K S ' S ' 
Żeczkę wojk. o**? 
legiiymację PUP'' 
wyd. w Łodzi. 

Piechota Walcria" 
zgubił ksinżec*-* 

h« v/oiskową wr 
daną w Lodzi. 

Szmerling Maief 
zgubił K G L Ą Ż K C ' 

wojsk. wyd. w Z*" 
Woli 

auczyuel przyi 
ni'f jeszcze lek 

cje- zakres 8 ni ki. 
specjał ość: polski, 
iiliitn. .ilyka. i ostę 
py zapewnion«. u', 
fiotr kowska l i - , 
m. 18. 4-XU 

Bucjialterji syste
mów włosk ego 

. au.eiykfńskiego 
od dwaiancią sa

modzielności wyu 
cza izec/.ozn, c wyż 
szein WyKSztałce-

u• I.-in i koniioi byn 
dyk, |)izcmyst. in-
foimacje. w czwar 
tki, P ••im i • y 
6—8 w, Pionków-
ska IS5 I p. ¿1 

Studrnt udziela 
.' 1 . ' - ,1 i korepe

tycji /;i, ń.-nioiiym 
metodą skróconą 

1 ' . " ' • n . i 9 m 1 i 
• ' l i -ma 111 piętro 
od o W I C C Z 29 

Udzielam gruntów 
me niemieckie

go bpeuj ino • ko-
n- utycia. Cepa 
P'zyslępna Oi. sub 
707b" do adm Rep. 

Zakopane 
Pensjonat . . R A D I O S ' 

U L / C H A Ł U B I Ń S K I E * ' 0 

' Z A R Z Ą D B E R E N B A F 

M Ó W N E J ) po G R O N ' 

T O W N Y M TCtoonei' 
P O L E C A itszcie K I L 

K A W O N Y C B P O K O I -

K U C H N I A W A R * « * ' 

S K A i.y. v i i i N A . 
Ceny P R Z Y S T Ę P U " ' 

pisząca biegle 1* 
mąs?yme poszul"1^ 
ishiefkolwiek P o S ' 
dy, iWytna«snia "/ 
skromne, 0f . . s n t , 

.Bitnałlstka' 

Do 

I lub 2 fropto«", 
ooko e skromn«e u " 
meblowane dio p * j 
nów Obcirzeó 0 

1-szcj do 5-ei P° 
poł. 

URAL 
« długoletnią p' 3" ' 
tyką w irzęd/sl"1' 
obeznany dokład

nie z Dim owoScią ' 
wszelkiem czy " 1 0 5 

cisnn w pudobne"1 

przi dsiębiorsiwie 
poszukuje 

ocpuu/lednie0 c 

s tanowiska . 
Pierwsz. rzędne f*/ 

•eieneje, Ofaty ' 
sub. „L. 100" * 

adm. .Repnolikl' ^ 

dywany roperu e 
Tl.,1 hm aztucz 

na Pi. hkowska 92. 

— P R I A A W N I I = = 

M T N W A I I I I I G N L I L K I " 

pEs.plesa** 1 „ReptiWIka- wraz s sUnoszenlein 6 złotych, 

ze wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi 
s i 4.50. za odnoszenie do domu 40 er.: a prze

syłką pocat. w Kraju cl. 520, znaranlcę cl. 7-20. 
O g ł o s z e n i a : ZWYCZAJNE: 8 sr. za wiersz mlUmetr (na stronie 10 szpalt). W TKSCIE: 40 f* 

za wiersz mil (na str 4 szpalty NEKROLOGI I NADESŁANE 30 gr- za wiersz mfc 
1 = oa str 4 szp) Zaręcz. I zaślub oo ekścle IC zł, Zamleis'-owc o 50 pr Zaet o I0J •!* 

aroaej. Za terminowy arna ogłoszeń adm nic o dpowlarta Drobne 10 rr Poszuk pracy 5 «r Najmnlefsae 50 

(SISJI 

http://ifv.ii
http://Pou.--.liui
http://pEs.pl

